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Zmienia się ~eografia ZSRR 
Cena 20 gr 

li owe „Morze 
niedługo poiawi 

Gorkowskie" 
się na mapach ~anZKI &.I . 

Uroczysta . 
promoc1a 
oficerów 

pohtycznych 
MOSKWA (PAP). - Budowni­

C7JO'Wi.e G kowiskiej Elektrowni 
Wodnej przegrodzili 24 sierpnia 
koryto Wolgi, tworząc sztuczne 
„Mone Gorkowsk:ie". Ten olbrzy 
m.i zbiornik o powierzchni 150 
tys. hektarów całkowicie zapel­
ruony zostanie wodą na wioonę 
1956 r. Wówczas poziom Wołgi 
DOdniesie się o 18 metrów na 
odcinku od gorkowski.ej sieci 
elektrowni wodnych w górnym 
biegu rzeki do miasta Szczerba­
kow, w którym już od kilku lat 

! połączonych śluzami. K~ 
Wolgi już łączą wszystkie 5 m.'.lrz 
europejskiej części ZSRR. W gór 
nym biegu rzeki powstały trzy 
wielkie rozgałęzione elektrownie 
wodne - Iwankowrska (skąd b1e 
rze początek kanał Im. Moskwy), 
Uglicka I Szczerbakowska. Każ­
da z nich utworzyła własne „mo­
rze". Liczba ich powiększa się o 
powstające „Mot'7'E! Gorkowskie".I 

EXPR '.SS W niedzielę w Oficerskie) 
Szkole Politycznej im. Lu· 
dwika Waryńskiego odbyła 
się uroczysta promocja no­
wych oficerów. (Sprawozda­
nie z uroczyst.ości - patrz -ftlls~--- str. 2). 

Za kilka miesięcy zrodzi się .,Mo „ ...................................................... -
rze Kujbyszewskie", a nieco oóź 
niej - „Stalingradzkie". Rokm ł.ódź, wtorek 6 września 1955 r. Sr 213 (626) 

czynna jest elektro"Wnia wodnz. ._ ........................................................................ „ .............................................. ..... 
Szerokość „Morza Gorkows.lde-

Na zdjęciu: Piotr Szpertun. 
chłop z pow. bydgoskiego 
serdecznie gratuluje oficer­
skiego stopnia swemu sy-go" będzie sięgała w niektórych 

!lliejscach 30 kilometrów. 
Budowniczowie dokonali ol­

brzymich prac przygotowaw­
czych do zatopienia kotliny przy 
szlego morza. Prumiesiono stam 
tąd osiedla robotnicz.e i blisko 
6 tys. goispodarstw zrzeszonych 
w dziesiątkach kołchozów. 
Państwo zbudowało dla prze­

siedleńców wygodne mieszkal.ua 
1 udzielilo im bezzwrotnych po­
życzek. W celu ochrony miast, 
żyznych pól i łąk przed zatopie­
niem wznosi się wały ziemn~. 
ciągnące się na pr:resttzeni setek 
kilometrów. 

„Morze Gorkowskie" jest cz~ 
ścią pomyślnie realizowanego 
planu stworzenia „Wielkiej WOł­
gi", który przewiduje budowe 
sieci elektrowni wodnych WZldłuż 
całego biegu rzeki. Po zakoń­
czeniu tych prac Wolga pr7le­
lns:ztalci się w nieprzerwany 
tańcuch głębokich zbiorników 
wodnych oddzielonych tamami 

„Poszukiwania sposobu 

położenia kresu wyścigowi 

zbrojeń muszą być 

prowadzone z przekonaniem, 

iż niepowodzenie 

jest niemożliwe" 

Wypowiedź 
STASSENA 

Po 
I 

powrocie 
M/S „Kiliński" 

Będą gośćmi 

ma1ynarki br~tyiskiei 

Niszczyciele 
Bł"@ilka" ica„ łll) J 

i „91Burza•• r 
udałv s1ę 

z rewizytą 
do Anglii 

GDYNIA (PAP). - W dniu 
5 września br. opuściły kraJ 
~:dając się z rewizytą do An­
;Jlii. dwa polskie okręty wo­
,;enne - niszczyciele „Błyska­
wica" - i ,.Burza". Przypłyną 
one w dniu 8 września br. do 
oortu Portsmouth, gdzie prze­
bywać będą przez kilka dm. 
0kręty polskie będą gośćmi 
J rytyjskiej marynarki wojen-

' nej. 
Dowódcą zespołu niszczy­

cieli jest komandor porucznik 
Ludwik Janczyszyn. 

I Wyjazd polskich okrętów 
wojennych do Anglii nastąpił 

I w zwią;iku z kurtuazyjną wi­
zytą brytyjskiego krążownika 
.. Glasgow" w Gdyni w dniach 

1 ?d l do 4 lipca br. Rewizyta 
I .. Błyskawicy" i „Burzy" jest 

nowi. 

Skierniewice 1 Piotrków na czele 
Kutno, Sieradz i Łęczvca - na końcu 

w realizacji planu 
-o§taUJ zboża 

Wiele do roboty mieli w ub. I POM nie zo;ganizowali. omło­
piątek pracownicy punktów tu na wspolnyc~ klepiskach, 
skupu w pow. skierni~wic- gd~ie . przewodmcząci'. GR~ 
kim, piotrkowskim i w1e~u- zm1~mał pla~y . o.młot<;>w ora~ 
szowskim. Chłopi tych powia- gdzie znaJdUJe się .wielu g~­
tów nie ustają ~owiem w spodarzy . w~trzymuJących się 
szlachetnej realizacji o jak z wypełmemem s;vych obo­
najszybsze wykonanie dosta_w wiązkow wobec panstwa. 
zboża i znacznie przekraczaJą Totez gromada ta wykona-
olany dzienne. ła na dzień 31 sierpnia plan 
· skupu tylko w 65,2 proc. 

Np. chłopi skierniewiccy (h) 
wykonali plan dzienny w u-
biegły piątek w 566,l proc. 
Podobnie postępują rolnicy 
piotrkowscy. Dzięki temu za­
.i ~li oni trwałe miejsce w czo­
łówce - Skierniewice 82,9 
proc. wykonania planu rocz- 1 _ 
nego, Piotrków - 77,3 proc. IR. U 

l(oleiarze 
DOKP Łódź 

cze i 
,..,.,~go świ~ta 

NOWY JORK (PAP). - Pelno 
111<>Cnik prezydenta Eisenhowera 
do &S"praw rozbrojenia Stassen w 
nrzemówieniu wygloozonym na 
zebraniu Legionu Amerykań­
skiego oświadczył, że w wyniku 
kon!erencji genewskiej „niebez­
piec2Elstwo wojny =ialalo, a 
perspektywy pokoju poprawiły 

~ 
·l<ilszym przejawem dążności 

p zacieśnienia przyjaznych 
· tosunków między Polską a 
Anglią. 

Natomiast chłopi pow. ku­
trowskiego, sieradzkiego i łę­
czyckiego mimo, że znajdują 
się na szarym końcu, w dal­
szym ciągu nie wzmagają tern 
pa dostaw i często nie wyko· 
nują nawet planów dzien­
nych. 

* * 

Realizując zobowiązania dia 
uczczenia „Dnia Kolejarza·• 
załod stacji i węzłów kolejo­
wych na całym terenie DOKP 
Łódź w sierpniu wykonałY 

plan przewozu towarów w 

100,1 proc. 

się0„ 

Stassen zaznaczył dalej, że 
październikowa konferencja mi­
nistrów spraw zagranicznych 
czterech mocarstw „powinn,a do­
starczyć dowodów -prawdziwych 
D06tępów". 

„Obecnie - podkreśll Stassen 
- stawka dla USA, dla Rosjan 

Parlamentarzyści 
belgijscy 
wyjechali do ZSRR 

BRUKSELA (PAP). - 5 bm. 
i dla całej ludzkości jest tak wyjechała z Brukseli do Mo-
duża, że poszukiwania sposol•u k d I · 1 ta-
położenia kresu wyścigowi zbro s wy e egacJa par amen 
jeń muszą być prowad=ne z rzystów belgijskich z prze­
rrz.ek~nani~, iż niepowOOze.'l.ie wodniczącym izby deputowa-
1est rueznozliwe". 

nych C. Huysroansem na cze-

Kapitan MIS „Kiliński"' Ro­
muald Cielewicz z ogrom­
nym boa dusicielem, ofiaro­
wanym załodze przez repa­
triowanych żołnierzy z Ca­
mao. Wąi po zjedzeniu 15 
kur przestał być niebezpie­
czny i całkowicie pochło­
nięty czynnością trawienia 
pozwala się brać na ręce. 
(Reportaż jak „Kiliński" 
podbił serca Wietnamczy-

ków na str. 3). 

Fot W. Góral 

Premier Egipfu le.Dwaj członkowie delegacji „Przyjęcie ukladów P«'"t1skich 

od Wiedzi Węgry senat.orowie Rolin (socjalista) bylo fatalnym blędem 
LONDYN (PAP). - AgeMja i Strueve (stronniclwt> kato- pol"tyk" niemieckiej" 

Reutera d<mosi z Kairu, że preo lickie) udali się do Moskwy z .:--
1
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mier Egiptu pułko~k Gamal Helsinek, gdzie brali udział w Os'w1·adczen1"e 
A.bdel Nasser p1-zyJął za11ro<;ze-1 k f · · U ·· Mi"'1· r-
nie nądu węgierskiego i uda się on erenCJI nu '<"'zypa 
wkrótce do Budapesztu. lamentarnej. Ollenhauera 
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! 'l'li pned rokowani~mi '-••· l A il A. I j. ł 1·· t ff Moskwie 
ł .... „ "·•m·"'" .m„. „ •• ·1 1 

NOWY JORK. - W nocy z nifestacjl przemaszerowali pn;ez 1:łERLIN (PAP). - Przewo-
4 na S bm. wzdłuż zachodniego centrum miasta, niosąc transpa- dniczący SPD Ollenhauer o­
wybrzeza Stanów Zjednoczonych renty z hasłami "".zvwa)ącyml do świadczył 4 bm„ że podróż 
przeszła fala wstrz&sów podz.iem- po)<o1owe90 rozw1ązarua probie· Adenauera do Moskwy sta-
nych. W wyniku trzęsienia ziemi mow międzynarodowych. . . lk ... 
zniszczone zostało więzienie w DELHI. - Władze stanu Ut· 1 nowi wie ą szansę · „wyJSCl::ł 
Santa Ciara, zaś szereg budyn- tar . Pradez postanowiły zrnzygno- ze stanu zamrożenia i usztyw­
ków uległo poważnym uS'Zkodze- wac z uslu9 amerykanskie~o eks nienia w sprawach zjednocze­
niom. Jak :iapisały sejsmografy, perta do spraw pła11<1Wam.a Al- . . " 
najsilnie jsze wstrzasy miały miej- berta Mayera oświadczając. ii ma Niemiec • 
sce w rejonie wz9órz oko.łających ,;je90 usługi aie są korzystne dla „Ostrzegaliśmy, lZ nie na-
Golden Say (w pobli?u San Fran państwa"'. Mayer za·jmowal się 
cisco). dotychczas projektem rozbud<l'Wy leży zaakceptować układów 

NOWY JORK. - 242 śmier- miasta Chandigarb. paryskich przed rokowaniami 
telne wypadki samochodowe - Prosząc rząd central•T o zwol· ze Zwiąl':kiern Radzieckim. Te-
taki był w Stanach Zjednoczo- nienie Mayera, władze Uttar Pra-
nych bilans dwóch weekendo· dez zalecają „st<>pniowe wycofy- raz stało się jasne, że przyję­
wych dni - ostatniei soboty i wanie wszystkich ekspertów am• cie tych układów było fatal­
niedzieli. Ponadto przeszło 100 rykańskich z dziedziny budownic- nym błędem polityki niemiec­
osób straciło życie przez utonię- twa domów, ponieważ amerykań- kieJ·. Jesteśmy za tym, by kan 
cie, wskutek pożarów itp. ska wiedza teoretyczna nie znaj· 

RZYM. - 4 września rozpo· duje zastosowania w warunkach clerz federalny udał się do 
czą! w Rzymie obrady X Między- hmduskich'". Moskwy i mamy nadzieję, że 
narodowy Kon9res Historyków, BELGRAD. - Aqencia Tan· nie stanie się tam nic takie-
w którvm bierze udzi ał ponad juq donosi, że w dniu 5 wrze· od . 
1 500 uczonych z 34 krajów. Na śnia do Jugosławii przybył z 0 • go, co utrwaliłoby P ział 
konqresie będą ro~patrywane ficjalną wizytą król Grecji Pa· Niemiec" - powiedzia~ dalej 
ważne probl emy dotyczące rć-ż- we! 1wraz z małżonką królową Ollenhauer. 
nvch okre sów historyc::znych - Fryderyką. 
od czasów najdawniejszych d-0 Na stacji gra·nicznej Dżewdże· Przewodniczący SPD pod-
chwili obecne' lija parę królewską powitali: wi· kreślił, że „zjednoczenie Nie-

LONDYN. - 4 wneśn,ia, w ceprzewodniczącv ZW'ią?Jk:o~j Ra 
przeddzień otwarcia kolejnego dy Wykoo.awczeJ R. Colakovic, miec nie .b~zie mo~liwe do­
Konqresu Brytyj skich Związków wiceprzewodniczący Rady Wyk-0- póty, dopok1 Republika Fede­
Zawodowych w Southport odbyła nawczej Macedonii K . Crvenk-0v- i;alna stanowić będzie część 
się w tym mieście ma11ifestacja ski .i •ekreti'\rz prezydent~ Repu-I zachodniego s.ystemu Qbron-
obronców pokoju. Uczestnicy ma bhki Broz-nto - dr J. Vilfa.n. " 

ne10. 

I • 

Ostatnie prace 
rozruchowe 

Nie najlepiej dzieje się w 
grom. Rogów k. Brzezin, 
gdzie mimo, że chłopi dyspo­
nowali czterema maszynami 

przy IV . martenie w ff ucie im. Lenina 

Już w ci„sru pierwszych dni 
września (dane 1--4 włącznie! 
załogi stacji w całym okręgu 
łódzkim PKP pełniące warty 
produkcyjne dla uczczenia 
„Dnia Kolejarza" skracają 

średnio cykl obrotowy wago-

KRAKÓW - NOWA HUTA 
(PAP). - 5 bm. w godzinach 
przedpołudniowych rozpoczę­
ło się natapianie trzonu IV 
pieca martenowskiego. W Hu­
cie im. Lenina są to już ostat­
nie prace rozruchowe. 

Natapianie trzonu IV pieca 
martenowskiego odbywa się 
zgodnie z harmonogramem. 
Jest to duża zasługa nadmi­
strza zasłużonego prwdownika 
pracy Tadeusza Miski. W pra­
cach tych wyróżnia się też o­
fiarnością oraz wysokimi kwa 
lifikacjami I brygada wytapia 
cza Bolesława Bieniarza. 

Nad pracami przygotowaw­
czymi do uruchomienia pieca 
czuwa przeszkolona załoga, 
składająca się w przeważają­
cej części z absolwentów Szko 
ły Przysposobienia Przemy­
słowego. Z chwilą włączenia 
do eksploatacji tego nowego 

Pedagodzy 
angielscy 
ff Polsee 

nu towarowego o przeszło 
Óbiektu, stanowić oni będą 
stałą młodzieżową obsadę pie- I godz. (dokładnie I godz. i 6 
ca. minut) za.oszczędzając w ten 

Nowy rekord 
szybkośei 
lotnika 
amerykańskiego 

PARYZ (PAP). - Agencja 
France Presse podaje, że lotruJt 
amerykański A. Hanee na samo­
locie odrzutowym typu „Super­
Sa bre" ustanowił nowy rekord 
szybkoi!ici lecąc 1.322,815 km na 
godzinę. 

sposób ponad 500 wagonów 
przez wcześniejsze od.danie ich 
do załadunków i przewozów. 

W sierpniu doskonałe wyni­
ki w skracaniu postoju wago­
nów uzyskały załogi stac.li 
Łódź-Kal., gdzie skrócono śre­
d"ni postój wagonów towaro­
wych o 2 godz. i 6 min. 
Załoga st. Łódź Olechów za­

oszczędziła 1 godz. 36 min., 
Widzew - 1 godz. 30 min., 
Kutno - 1 godz., Łódź Fabr, 
- 42 minuty. 

Dzień lotnictwa w Czechosł~wacji 
PRAGA (PAP). - 4 WT7leŚn.ia I mołotach odrzutowych. Interesu­

naród c~h<J5.łowacki . obchodzJł jące były skoki z opóźnionym 
urocrzyśc1e dzień lotnictwa. otwarciem spadochronu. Ogólny 

Na lotnisku ruzińsk:im w Pra- zachwyt wzbudzil pokaz walki 
cl.ze zebrały się dziesiątki tysię- powietrznej, za.końcmny wysa­
cy osób, aby podziwiać wspa- dzeniem dEsantu. 
nialą defiladę powietrzną. Na Na zakończenie defilady gnIPa 
~bunie h<l'Ilorowej miejsca za- 33. bombowcó~ ~tw«"o/la .w po­
Jęli: przywódcy Komunistycznej wietrzu, krzyżuJący Się ~ i 
Partii C?JeChosłO>Wacji i kierow- młot - symbol sojuszu robot.ni­
nicy rządu, attache wojskowi i ków i chłopów. 

WARSZAWA (PAP). - Na "z"l- lotniczy państw obcych, delega- ----
„r<l6zenie ZwiąMU Zawodowego cje wojsk lotniczych Polski, Wę- Ambasador 
Nauczycielstwa Polskiego i Ko- gier, Rumunii i Bułgarii. 
miietu Współpracy Kulturalnej Defiladę powietrzną otworzyly M •eh ł k • 
z Zagranicą przybyła do Polslti samoloty flagowe. Następnie I a ows I 
7-QSobowa delegacja pedagogów swój kunszt zademonstrowali 
angielskich, reprezentująca sZk:ol piloci, szybownicy i spadochro- w~11· echał 
nictwo podstawowe, średnie, niarze Ligi Przyjaciół 2.ołnierza. .7. 
wyższe oraz zawodowe. Z wielkim zaintel'esowan.liem śle- d H • 

w czasie dwutygodniowego po cl.zono lot pierwszego śmiglowea o ano1 
bytu w Polsce goście zapoznają koostrukcji C7JE!Chosłowackiej. 
się m. in. z organizacją naszego Defiladę lotnictwa WQjskowe- WARSZAWA (PAP). Dnia 5 
.~zkolnictwa oraz metodyką na- go otworzyła oficer"1'.>ilot Elena bm. wyjechał do Hanoi przed 
u~za.nia . . W. lokalu zz_r;rP <>?~yło Bocowa - pierws-za lotniczka staw.idei PO'lsltiej Rzeczypo-
s1ę przyJęc:Ie na czesc gosc1, z czechosłowacka, która opanowa- ·te· . . 
udziałem przedstawicieli KWKZ la doskOlllale technikę pilotażu spoh J ~udow:J .. w między~ 
: Ministerstwa Oświaty. na myśliwcu odrzutowym. . narodo':"eJ kom1sJ1 nadzoru i 

4 bm. goście udali się w pod- Piloci lotnictwa wojskowego da kontroli w Wietnamie, amba-
róż PO Po1sce. li pokaz ~go:pilot.aW . .na R saclor Jerzy,- Michałowski. 



O Zakulisowe informacje p. Alsopa List premiera 
Grotewohla 
do zespołu 

Opery. Poznańskiet 

111111111111 1;;:::;illl"''':i!"'~~!f ='ll!lii„l"'llf'll01111 "'"J l. •• L1i.,ln11m1 1ud I 1n1d li O Kto pierwszy zastanawia się Zachód 
Inicjatywę tę )>Odjął ostatnio 

także aktyw kulturalno-oświatowy 
woj. bydgoskiego. O A może będzie inaczej„. 

SZCZECINSCY KRA WCY 
SZYJĄ PUBLICZNIE UBRANIA 
Z 2,20 m MATERIAŁU 

Z problemów budowy ~t~!tr.-yjnych do§wiade7;eń : 
Mimo tych wszy.stkich argu-

sztu cz n ego ksi. AZ. yc' a ~~~~~=~:J~~\:n:~ 

Z Inicjatywy „Zycla Warszawy" 
toczy sie dyskus!a nad możliwo­
ściami oszczędnielsz.e!IO niz dotych 
cus zużvwanl4 materiału pn:y szy· 
clu ubrań męskich. Reda.keja „Gło­
su Szczeci1iskicgo" zornamzowała 
w dniu 1 bm poka'Z w sali Miej­
skiej Rady 'Na.rodowej w Szczeci­
nie . Dwaj krawcy: Józef Karasiń­
ski i Eugeniusz Dudek przystąpili 
do 'lUbllc1.n.ego krojenia I szycia 
jednorz~doweqo qarniluru dla męż· 
czvznv o wzroście 1,68 m. Na o· 
czach publiczno&cl i w obecności 
specjalnej komisji fachowców 
skro ili oni ubranie z 2,20 m ma­
teriału . Pierwsza przymiarka poka­
zała, iź garnitur w niczym nie u­
stE'nuje ubran iom szytym z 3 me­
trów. 

OKOŁO 10 TYSIĘCY 
RODZIN CHŁOPSKICH 
OSIBDLiłO SIĘ W TYM ROKU 
NA ZlEMIACH ZACHODNlCH 

Półtora miesiąca temu sekre­
tarz Białego Domu - Hagerty 
- zwołał kQilferencję dziennika 
rzy, aby zakomunikować im o 
zamiarze zbudowania przez Sta­
ny Zjednoc:wn.e sztucznego sa­
telity globu ziernskiegx>. 

Komunikat błyskawicznie o­
biegł cały świat, wszędzie bu­
dząc zrozumiale poruszenie. 

Trzy tygodnie później, zazwy­
czaj dobrze poinformowany pu­
blicysta amerykański, Alsop, o­
publikował w „New YOC'k He­
r ald Tribune" kil.ka zakuliso­
wych informacji dających nowe, 
ciekawe, choć 1Il<YŻe n.ie tak krzy 

Uroczysta promocja 
oficerów 
politycznych 

Ukoronowaniem kil!k.ulet­
niego wysil:ku nad przyswoje 
niem sobie calej sumy wia­
domości i umiejętności do­
wódcy i wychowawcy żolnie 
rzy była uroczystość promo­
cji, którą głęboko prze:i,ywali 
do niedawna podchorą:t.owie 
- a teraz oficerowie, ich ro­
dziny i zaproszeni goście. 

Na bratniej ziemi radziec­
k iej przed 11 laty powstała 
Oficerska Szkoła Polityczna 
im. Ludwika Waryńskiego. 
Do tej pory wychowała i wy 
szkoliła ona liczne zastępy 
oficerów pcilitycz.nych, z 
których nie jeden wsławi! 
się bohaterstwem na polu 
walki, wielu zajmuje dziś 
najwyi'.5ze stanowiska w woj 
1>ku, a ich śladami patrioty­
zmu, męstwa i nieugiętej 

walki o wcielanie idei naszej 
partii w wojsku kroczyć te­
raz będą nowopromowani o­
ficerowie. 

Oficer Kie~o był żołnie 
rrem I Dywizji Piechoty im. 
Tadeusza Kościuszki. Prz.e­
szedł wraz z nią cały szlak 
bojowy od Lenino do Berli­
na, uzyskując za swe mę­

stwo wiele odznaczeń bo­
jowych. Jemu tci właśnie 
między innymi powierzo­
no przed kilku laty odpo­
wiedzialne zadanie uczes·tni 
czenia w procesie wychowa­
nia i wyszkolenia przysz­
łych oficerów. Smialo mo­
żna stwierdzić, że wywiązał 

się z tego wzorowo - jego 
podwładni w komplecie sta­
li się wysoko wykwalifiko­
wanymi oficerami, za co w 
dużej mierze dziękowali w 
dniu promocji swem'll do-
świadczonemu dowódcy 
wychowawcy. 

Korpus oficerski naszego 
wojsk.a powiększy! się 0 no­
we za.stępy oficerów polity­
cznych. Jest wśród nich Jó­
zef Nowicki, który poprzed­
ni<J był nauczycielem w Kra 
szewicach koło Radomska. 
Stopień oficerski otrzymał 
Symfori.an Chwilkowski-w 
cywilu pracownik Zarządu 
Wojewódzkiego ZMP, a w 
wojsku prZJOdownik wyszko­
lenia, aktywny czlonek orga 
nizacji partyjnej. Już trzeci 
z kolei syn - tym razem 
Bolesław - spośród czterech 
synów rodziny Antkiewiczów 

~ ~~!j t;r~:;~ ;,ch~~f ~ ~~~~ 
zach. 

kliwe jak aureola refiektorów, Poczekajmy cierpliwie kilk.a-
naśwletl.en.i.e slowom Hager- naście miesięcy. Przyniosą nam 
ty'ego. odpowiedź na pytanie, kto p ier-,w 

Al.sop twierdzi, Iż rz..1d amery- szy zbuduje sztuC2.nego sat.elitę 

POZNA:iq" (PAP). Dyrekcja i 
zespól Państwowej Opery mi. 

St. MOl!1iu.szki w Poznaniu otrz:r 
mały w tych dniach list od pre­
miera Niemieckiej Republiki De 
mokra tycznej Otto Grote­
w<>hla. 

kań.ski tak poopiesz:nie ogł<»il Ziemi. 
swą decyzję wyrzucenia w prze- Chyba, że.„ W liścle tym premier Grote-
strzeń satelity ziem.i jedynie ze ~ wohl dziękując za ofiarowany 
względu na obawę, ~ Związek Chyba, że uczeni całego ~wia-
Radziecki i tak wkrótce wyslą- ta korzystając z nowej atmosfe- mu przez dyrekcję i artystów 

W ro' u bi eż. osiedliło &ie JUł 
n-0 Ziemiach Zachodnich z gęsto 
zaludnionvcb wsi wojf>wództw 
centralnych ok. I O tys . rodzin bez· 
rolnych i małorolnych chłopów. 
Większość z nich fok . 7 tys. ro· 
dzinl osi edliło się w PGR Reszta 
w gospodarstwach Ind ywidua\nych. 
spółdzielniach produkcyjnych I 
państwowych gospodarstwach leś­
nych. Najwięcej osad~ików przy­
hvło do wo!ewództw: o\ z.tyń skie­
go. wrocławskiego i koszalińskiego . 

Obecnie przyqotowut11 !lię do 'WY 
jazdu I osiedlenia na Ziemiach Za­
chodnich dalsze rodziny chłopow. 

pilby z identyczną rewelacją. ry stworzone j przez walkę o po- - w czasie pobytu w lipcu br. 
„Byłoby to kata.~trofalne - pi- kój, realizując ducha Genewy, w P~aniu delegacji rządowej 
.sze Al.sop - zarówno z punktu ducha, który tak wielkie triull'- WOJCll!CH ZUKROWŚKI 
wid7.en.ia amerykań skiej polity- fy śW:ięcil 1 na konfc>renkcjl w NRD - album pamiątkowy, I JANUSZ PRZYMANOWSKI NOWY SRODEK CHE'·1ICZNY 
ki wcwnętrzneJ', J'ak i dla presLi s prawie pomjowego wy orzyi:;ta przesyła z.espolowi opery życz;e- POWRÓCILI z CHIN DO KRAJU „ 
żu amerykańskiego na arenie nia energii at;(){Tlowej - zgodz,'.I nia dalszych sukcesów artystycz DLA PRZEMYSŁU OPTYCZNEGO 
międzynarodowej, gdyby ujaw- się na Jwncepcję, którą wysunął nych. Po 7-miesięcznei podróży po 
niono zamiary co do radzieckie- w Kopenhndze profesor Siedow. Chinach powrócili do kraju znani Cenną metodę produkcji kwaś-
g
o satelity w chwili, „dy w USA St.anąl on na stanowisku, że Nawiązując do serdecznego pisarze Wojciech Żukrowski I Ja- neqo węqlanu p<>tasu, nic znaną do 

b slt"Szne byłob juz· •~ z pod ·o p ski tvchczas w kraju, opracował inż. 
nie przystąpiono nawet do opra · ~ · Y ""'a J·- przyjęcia z jakim spotkała się nusz rzy.man,ow · . Bruno Kowallek, zatrudniony w fa-
cowania ro"ektu •~i·t cie pertraktacji mających na ce- del . d NRD p W czasie swe.go. pobytu w Chi·. bryce ~t-~u przy c\i\tr-·~I w 

P l - sa...,, i Y am~- lt1 nr.łnc-"-i'e wys1'lko'w uczonych egac3a rzą u w oma- h z p ~- = ~~~ k · k' " "".., =<• . . . . nac ... ukro'."s.k1 1 rzymanowsk1 Chełmży, woj. bydqosJc,ie. 
ry ans iegx> • ró7mych narodowo§C'i pracują- ruu, prem.1er Grotewohl pisz.e ,v na.pisall ks1ązkę o wyzwolenm N · od k h ·. t 

Zd:an.iem. Alsopa ZSRR we- cych obecnie w odooobni<młU . . . . . wysp Dzian-San l Tacum przez ow_v sr e c emiczny, 
0 

rzymy· 
dług wszelkiego prawdopodo- nad budową sztucznego satelity. liscie m. m.. Chińską Armię Lud<>Wą. Obaj li- wa~v Jako pro~ukt uboczr:y w prze 
bieństwa buduje satelitę ziemi Gdyby ta myśl znala

7
Ja nale- __ „_. wi . p • , o- leracl zebrali również materiały mysie cukrowniczym, zna.idzie S?.e· 

· . ks „Pr,,.,...,.a ente W ans.w do ksląz'kt' 0 słynnym wielkim rokie za.stosowanie w przemyś.le 
znacznie wię :rego i 7111.aCZ."lie żyte zrozumienie i """'arcie tak- kl k' · lti ' 
I 

· · · .--.- weJ· Operz;e Poznańskiej byro marszu Chiń!lklet' Armil Ludowo- sz ars lm przy wytwarzanm sz e, 
ep1e3 wyposazonego w odpowie- że wśród uczonych Zachodu - optycm h P d k d t 'Ch dn.1 t · dz dla n•leJ' delegac1·i ...,adowcJ·, Wyzwoleti.czej. Dla z.ebrania tych yc : ro 1:1 owany 

0 
1 • 

e apara Y l urzą ~fa, n iż odpadtby problem, który tak - ...... mate~iałów pisarze przebyli trasę czas~ k~111u p_olaz w 90 proc. nada 
przewidują to projekty obecme dręczy Alsopa. Ale wiele w za- jak również i dla mnie osobiś- lego marszu długoi.ci 12,5 tys. km. wal su; 1edyn1e do wyrobu szkła 
opracowane W USA. m ian za to zyskałaby nauka, per l'ie wielkim l radosnym przeży- Wojciech Żukrowski i Janusz zwykłego 1 kry~talu. 

A1sop nie jest w swych „n.ie- s tęp i ludzkość. Przymanowski otnymall od rządu Ten cenny środek znajdzie takie 
pokojach" odosobniony. Cala T. JĘDRZF,JEWSKI ciem. Chińskiej Republiki Ludowej wy- zastosowanie w innych przemy-
prasa zachódnia pisq.ąc 

0 
sp::::i- Jnlękuję za. I.o dyrekcji i cale- sokie odz.nacz.enia. slach, a nawet w przemyśle spo· 

wach astronautyki zadaje jedno- ..,.. wł p . t - Op źywczym. 
cześn.ie pytanie: kto pierwszy? Sł 'k• (hile mu zes.,.,.o ans woweJ e-, t PA2DZIERNIKA 
- i gubi się w ró<i.nego typu rat I w I ry Poz.nańskieJ. życzę Wam :lal „DNIEM GOTOWOSCI" 
domys tach. szych wspa.nia.łych osiągnięć w BIBLIOTEK I $WIETLIC WIEJSKICH 

O ile teza Al.sopa jes t praw- NOWY JORK (PAP). - Jak WaszE"j artystycznej kolektywnej 
<lopodobna? donosi prasa chilijska, do 55 Na wojewódzk.lej naradz.le akty 

Ha.gerty po.stawił termin: k<>- tys. strajkujących robotni- p'racy. wu kulturalno • oświatowego w 

Egipski gośe 
opuścił Polskę 

niec roku 1957, rok 1958. we- ków i urzędników przyłączyli Jestem głęboko prrekona.nv, Poznaniu podjęto po'iyteczną lni-. • _ cjatywę. Postanowfono mianowicie 
dlug informacji większości uczo- się także robotnicy transpor- ze wlasme wysiłki kulturalne ogłosić d:r.ieti. 1 pażdziemika -
~ych . . am~ka_ru:~ch. ~yłby to towi i dokerzy, studenci i artystów i twórców na.szych obu „dniem gotowości" bibl-iote-k i świe 
:a~ta o w1elkosc1 pilki futbo- celnicy. 4 września w Santja- na.rodaw przyczynilll się do dal- tlic. wiejskich do pracy w okresie 

WARSZAWA (PAP). 5 bm. 
rano opuścił Warszawę, uda­
jąc się samolotem do Czecho­
słowacji, minister kolei Egip­
tu Fathi Radwan, kti>ry prze­
bywał w Polsce na zaprosre­
nie ministra handlu zagrani­
cznego. 

lowei. Ochr.z.czan.o go naz.w.•p . . . 1es1enno-z1mowym. 
Mouse, stworzoną z pierwszych go ~była ~ię .wielka man~f~ szego umocnienia I pogłębienia Do teqo terminu ma.Ją być za. 
liter słów - Minimum Orbital stacJa straJkUJących. PohcJa przyjaźni pomiędzy narodem koiiczone remonty i wszeł~ie . . P~a: 
Unm.anned Satelite Earth usiłowała rozpędzić manife- . . . ce porządkowe, tak by na1poznie1 
najmrn.e3.szy orbitałny satei.it.'t stantów posługując się grana- memiecklm i polskim. Tym u- 1 paźd,.,iernika mogły wmowlć swo 
zi.emi . bez za. logi. Prawdo. """'ob- ta~; z gazem lzawi·ącym. C2uciem jestem z Wami ściśle ją działalność istniejące w poszcze """' „~ . . . gólnych świetlicach zespoły arty-
~ue me za.~1erałby .~ ~dnych Federacja związków zawo- zwią.za.ny, &"dyz w ten sposob stycme i oświatowe oraz podjąć Ministrowi Fathi Radwa'h 
mstrtunen.tow. Własc1wie tylko . ł · ółni · k h ł i 
Uczony belgl

·i·ski N,.·coLet &ta:'"'a dowych Chile proklamowała s uzymy wsp e p1ę nemu, 11 pracę zespo y nowozorgan z.owa- towarzyszy dyrektor genera.l• 
.. „ i el--' I •r ne. Do tego terminu biblioteki i . . 

dalej idące prognozy. Twiertlzi na 5 wrzesma powszechny man ta.memu e .,.., szczę~ i- śW'ieUice wiejsk1e wlnllv być ró- ny zarządu lrole1 Egiptu Ge· 
on, że pierwszy sa~lita będz:ie strajk w całym kiraju. wej, pokojowej pnyszlości". Williei zaopatrz.one .,, opal iltp, mal ed Din Badawi. 

mial około 50 cm średn icy, przy 
czym we wnętnu kuli pom.i&r,';­
c.zą się .instrumenty elektrotech­
niczne wagi około 50 kilogra­
mów. Co widziałam w Helsinkach 

Profesoc radziecki Siedow, za­
pytywany w czasie niedawnej 
międzynarodowej kO'Il.ferencji 
astronautycznej w Kopenhadze 
- kiedy ZSRR przewiduje za­
końc:ren.ie prac nad budową 
pierwszego sate1ity - nie chc:ial 
o.kreślić dokładnej daity. Z udzde 
l<lll1ych przez niego informa.::ji 
dziennik.axze zachodni wyciągm:­
li jednak wn..ioselt, że uczeni 
Związku Radzieckiego stawiają 
sobie bliższy niż Amerykame 
termin: mniej więcej w graru­

Wywiad 

delegaqi 

,.Expressu" z Wandą Gościmińską, członkiem 
polskiej na 44 ses1ę Unii Międzyparlamentarnej 

cach 18 miesięcy. 
Wiadomo, iż w Zwią:z.ku Ra­

dzieckim prace badawcze z za­
kresu a;;tronaulyki prowad.w'll'.'l 
są już od d<>ść dawna. Na po­
czątku roku 1954 przy Central­
nym Aeroklubie im. C.z.kalowa 
powstała sekcja astrooautykL W 
1naju bieżącego roku natomi'.IBt 
powol3illo przy Radzie Astro­
nomic:zmej A.ka.demii Nauk 
ZSRR międzywydziałową komi­
sję, która wytyczyła sobie sze­
roki program w sprawie przygo­
towania i realiim.cji lotów k<>­
l'micznych. 

Jak ponadto wynika z praso­
wych (mniej moż..e s€1116acyjnych, 
za to bardziej szczegółowych) 
wypowiedzi ucz.onych radzie­
ckich - zdolali oci roz.wliązać 
szereg podstawowych dla astro­
nautyki problemów naukowych. 
I'ozwiązam.o np. kwestię uzyska­
nia wy.starczających prędkości, 
wystarczającej sily napędu. 

W sobotę l()Q\WÓOił.a do Łodzi Wanda 
Gości.mińska, pos.łain.ka n.a Sejm, która 
jalko członek delegacji polskiej brała 
uc:Lział w 44 konferencji Unlii Md.ędey­
rpaml.amentairnej w Helsilllkach. Zwróci­
liśmy się dQ niej z prośbą o pod.zielentie 
się z n.ami w.rażeniami z pobytu w sto­
licy Finla10dii. 

- Naj'Pierw kilka słów o samej po­
d1r<Yl:y - rozpoczyna nasza r<:n:rnówczy­
ni. - Odbyłi.śmy ją· samolotem. Z 
Warszawy przez Wi.lno i Leningrad 
przylecieliśmy do Moskwy, gdzie jeszcze 
tego samego dnia zwiedziliśmy Wszech­
związkową Wystawę Rolniczą. Następ­
nego dnia przed poh.idllliem zwiedziliś­
my Uniwersytet im. Łomonosowa na 
Lenilnowski.ch Wzgórzach oraz słynne 
metro. O godziruie 13.30 nastą.pil odlot, 
a o 16.30 wylądowailiśmy 'w stalicy Fin­
lam.dti. Na lotniisku powitali nas przed 
stawiciele polskiej amibaisady oraz 
miejscowych władz. Zamieszkaliśmy 
w hotelu „Domus", w śródmłeśoiu He'l.­
sinek. 

W obradach Unii Międrzyparlamen-

tair.neij delegacja nasm brała akttywny 
udział, przedstawiając nasz polski punkt 

Sztuczny sa.teli<ta (wiadomo to 
z dawno już przeprowadzonych 
teoretycznych obliczeń) mu.si o­
s iągnąć szybkość powyżej 8 km ipieczeństwa ZJbiororwego, współpracy go 
na sekundę. I spodarczej i tkiU'ltwiaJ.nej. 

widzenia na najroZJmaltsze problemy, 
a w szcrególnoOOi w 51Prawach dotyczą­
cych sy>tuacji międzyinarodowej, bez-

Doktór na.~ technicznyc.h. G. Sądzę, że szczegóły naszego udmału 

międ.zytnarodowych „ducha Genewy", 
jest lepsze W7.ajemne po7llla1Ilie się róż­
nych narodów, które niewątpliiwie pro­
wadZJi do wzrostu. zauf.ania. Wychodząc 
z tego założeni.a, delegacja polska .ro.pro 
si!a do naszego kraju wiciu pairl.amen­
tar.zystów. Sądzę, że poznanie naszego 
życia ,przez nich pr,zyczyrui się do utrwa 
lenia pokoju i pogłębienia przyjaźni 
między Polską a tnnymi krajami. 

go aeynić. Jak mogłam się ró'fionici: 
pmekonać, mi~ańcy Helsinek są 
bardzo UiPfZejmL 

W tym roku panuje w Helslnkaeh 
piękna, słonec:m.a pogoda. uest to tu­
taj zjaswisko tak wyjątkowe, że bud2'1i 
powszechne 7.dmi.Wii.enó.e i nawet w cza­
sie naszej sesji wielu mówcłYw - wśród 
ogólnej wesołośoi - uważało m sto­
smvne ~począć swoje wy:sląipien.ie od 
podkireślenia tego właśnie fakW.. I nie­
wątpliwie właśnie taka pogoda wpły­
nęła na modę damską - kobiety cho­
d-zą tu w sukniach o głębokich dekol­
tach. 

Ale skoro już mowa o kobietadl, to 
prxy\P<>min.am sobie jeszcze jeden cie­
kawy fakt. Oto wśród parlamentarzy­
stów kradów kaipi~aiHstyC2Jl'l)'{:h, wielkie 
zdzJiwiE!rllie wywołała obecność kobiet 
wśród delegacji z kll."ajów oboru po'.<0-
ju. W zw.iązku z tym ja oraz poołanki 
radzieckie i C?Je9ka - zasypywane by­
łyśmy mnóstwem na1jro7Jllla·itszych py­
tań... Pytano nas o prawa kobiet w 
n.a~h k!ra-jach, o to cey płaca kobiet 
za równą pracę nie ;est niższa od pła­
cy mężozyzn. o urlopy ZW}"kłe i macie­
rzyńskie. Wielu nie chciało wierzyć, że 
jestem dyrektorem fa.bryki... 

Cóż jeszcze wam powiedzieć? 

Utkwiła mi w ;pamięci sprawa mostu. 
Otóż w ci.asie jednej z naszych prze­
jażdżek po Helsilllkach, zauważylnśmy 
olbrzymi, będący je57.0Ze w budowie 
most, przy kU>rym pracowało tylko 
dwóch robotników. G<ly wyraziliśmy 
zdziwienie, szofer wyjaśnńł, że moS!ł: ten 
budowany jest ;uż 7 lat i nie wiadomo, 
kiedy się jego budowę ukończy, bo nie 
ma na to pieniędzy. Wówcr.as prz)"POffi­
ni>ałam sobie nalS?'.-e, na przykład wall'­
s:r..arwśkie mosty i tempo ich budowy„. 

L Pokr?wski stwierdził oficpl- w pracach ses„ znane są z pnasy i me 
O takich właśnie ludziach nie, ze ie.szc.ze w roku 1944 uda- Jl . • łomu się w labocatorium otrzv- ma 1ll potrzeby ich ipowtairzac. 

iest oficerem WP. 

W niewielu wolnych od zajęć go­
dzilniach zwiedzaliśmy - najczęściej alll­

tokarami - HelsilnkL To piękne mia­
sto wybudoawa!Il.e jegj; na skale, a ślady 
tego widać często: kamień stosowany 
je;it ruta.i w budownictwie domów i o­
grodzeń. Widać również, że Fin.owie 
d~ują dużą iii.ością drzewa: n.a 
pmedmieśoiach widzieliśmy liozne kolo­
nie d>rewn~.alllych domków „fińskich" 
pomauowanych n.a czerwono. Ja<k nas 
poiilllformowano, miesięc2nie komorne 
za pokój z kuchnią w takim dornk,u wy 
noot 9.000 marek. POil1ieważ pr.7leeiętny 
za1Tobek robotnika wynosi tuta1j 24.000 
mairek, a 1PracoWlllika umysłowego prze­
ciętnie o 10 tys. marek więcej - jest 
to ba.rdz.o drogo, ZJWłasZJO?,a w porów­
naniu z QIPl:atą z.a komorne u 111a.s. Za­
i·Meresują ohy'ba łodzian i ceny odzie­
ży crzy żywności; jak mogłam się :zorien 
tować, pł.aoszcz jesienno-zimowy, śre­
dniej jakoś-ci, koS?Jbuje 6-7 tys„ letni 
3 ty>s., nY'lonowa damska blu:ZJka 2,5 tys., 
nylonowe pończochy od 280 do 500 ma­
rek, męska koozu.l.a. 900-1.500 ma:rek, 
tyleż !krawat. Bułka maślana koS7Jl:uje 
10 marek, kalafior - 200, 1 kg ka,pu­
s.ty - 100. W śródmieściu widać lud'Zli. 
dobrze ubranych, na przedmieściach -
12:n.act?Jn1ie gomej. 

Serdecznie żegnani na lotnisku, z 
Helsinek wyjeżdżialiiśmy z prześwlad­
cze11iem, że ludzie na całym ś-wieoie n ie 
chcą wojny. Ta myśl b01Wiem przewi· 
jała się prze.z caro.ść obrad, bo słysze­
liiśmy n.a licznych spotkaniach nieof1~ 
cjałnych i od naiszydl gościnnych go­
spOOalJ"LY. 

- nowopromowanych ofice- ., 
rach 1't h · .ł mać .szybkość 25 km na sek„ a 

. po i Y~.yc . mo~1. W więc &zybkość trzykrotnie wit)k­
dniu promocJi w1cemmister szą od niezbę.din.ej dl.a zawiesze... 
Obrony Narodowej, szef Głó I n.ia" (po pod;niesieni'll "na odpo­
'Mnego Zarządu PoMyczne- wjednią wysokość) satelity na 
go WP generał brygady Ka- orbicie okrążającej zi~mię. Agoo 
zimierz Witaszewski, że sta- c1a Reutera posuwa się w swy.:.h 
nowią oni gwar n · ,1 domysłach na.wet .tak d~eko, iz 

. a qę pomys twierdzi, ze uczeru radzieccy roz 
nego. ':"Y'konam;; wszystkich wią.za.li. zagadnienie wykorzysla­
zadan Jakie naród stawia wo nia naipędu atomowego do ra­
bec swych obrońców. Ich k.iet kosmicznych. 
wiedza, zapal i sumienność Jeśli nawet domysł Reutera u­
pozwalają spokojnie i radoś- prredza. fakty - w każdym ra­
nie budować nowe życie, któ- zie droga. do realizacji proj ektu 
re ochraniać będą żołnierze wyrzucenia w przes t.rz.en koomt~ 
wsz·,...;.1,·ch od . . . k cz.ną sztucznego sateltty Ziemi 

Warto jednak podkireślić szczególny 
klimait tego spotka!Il!ia, szczery i swo­
bodny, sprzyjający szerok~ej dyskusji. 
Daiwało to siię od01JUć nJ.e tylko pod.cias 
Oibrad, a•le również w oza:Sli.e rozmów 
k<Uluarowych. Wyndik.iem tej ait:mosfe­
ry są irównież uchwalone pod. kcmiec 
konferencji irerolucje, w których jest 
mowa o kOIIl!iocm.ości p()k.ojowego roz­
wiązywania problemów dańelących ~­
rody. Reoolucje te są n.ajil.epszym do­
wodem świiadomo.ści na.rodów, że tylko 
wRJ;JÓlżyoie pokojowe może za.pewnjć 
lepszą przyszłość, która n'i:gdy nie naro­
dzi się z ,;polityki siły". :'""'•"'! . ; zaJOW WOJS • s toi przed badaczami radziecki­

m .. m. dz1ęlu pracy młodych mi otworen1, jest już tylko spra- Jednym z wairunków zaohowan'1a po­
oftcerów pol itycznych. wą technic:imego wykorzystani.a koju i kontynuowanli.a w stosunkach 
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Mogą nam natomiast zaimponować 
Fmowie ezystością i UCZ<liwością. W 
mieście nie widziałam nawet papierka 
na u1icy, a podobno od 1aJt nie zdarzył 
się tutaj wypadek krad2'lieży rowerów 
czy motocykli., których mnóstwo widać 
opairtycli o mury, pozostawionych bez 
niczyjej opieki. Słyszałam, że oiężko w 
Helsinkach zgubić .DIP· teczkę czy toreb­
kę i... nie odnaleźć ZJguby. Jaik mi po­
wiediziaino, niektóre pomieszczenia na­
szej ambasady są na noc w ogóle nie 
zamykane, me ma bowdem potrzeby te. 

Do samofoiu, kt.órym via openhaga 
wróci!J.iśmy do kraju, wsiadł z nami je­
den z uczestników sesj.i, sta~szy wie­
kiem Anglik, ciekawy Polski. Oto je­
szore jeden z przykładów świadczących 
o potJrzeibie i pcxiytecznośei takich jaik 
w Helsinkach spotkań, kł>!!dących kres 
nieufnoś-ci, ~rzyjających wujem.nemu 
poon.an>iu. 

Wywiad pr,zeprowad21ił 
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! 
Polska!" 

„Kiliński" podbił serca Wietnamczyków : 
~ 
~ 

( Korespondenc1a własna z· Gdyni) 
Gdynia, we wrześniu 

B yła już póżna noc, kie­
dy opuściłem kabinę 
Romualda Cielewicza, 

kapiltana m-s „Kiliński". Sta 
tek przycumowany do na­
brzeża portu gdyńskiego zda 
wał się drzemać, odpoczywać 
po długiej i UC'iążiliwej po­
dróży. Dawno go już tu nie 
było - gdy wyszedł w mo­
rze 19 sierpnia 1954 r. w swój 
kolejny rejs do daiekich 
Chi.n, miast powrócić po 4 
miesią>0ach, zawilnął do Gdy­
ni po przeszJ.o I'OCZlllej nie­
obecności. 

Co robił? Gdzie przeby­
wał? Na pytania te dał mi 
odp?w' edź kpt. Cielewkz. 

cowałiśmy w trudnych wa­
runkach technicznych i atmo 
sferycznych. Wietnamczycy 
mają dla nas wiele podziwu, 
żywią głęboką wdzięczność i 
to jest dla nas największą 
nagrodą za nasze trudy ... 

* * * 
N iestety, nic więcej ntie zido 

lałem „wyciągnąć" od kaipi­
tana „Kilińskiego". Goszcząc 
za to w kaibilnie znakomitego, 
tak cieśli okrętowego jak i 
fotografa Władysława Góra­
la, popijając dobre, czerw-o­
ne „tropikalne" wino i prze­
glądając cale stosy zdjęć 
„rozszyfrowałem" lakoniczne 
odipowied~i kalpi·tana sta•tku. 

R ej sy odbywały sie w tl'U-

Ta maleń~ dziewczynka jes.t córec.."Zką jednego z dowódców 
Wietnamskiej Armii Lttdow„j. PodrÓ'.i: na polskim statku 'z. 

Ca.ma.o do Hai[ongu ba.rdzo jeJ się podobała ... 

W połowie września ubie­
głego roku - byliśmy wów­
cr.as w jednym z chińskich 
portów - otrzymaliśmy po­
lecenie, a by zgodnie z posta­
nowieniami konferencjli. ge­
newskiej WZliąć udllial w re­
p<Otv iacji wojska i ludności 
cyw.Llinej z południowego 
Wietnamu do W~etnamskiej 
Republi.k;i DemokraityC2111ej. 
Dok01I1a1iśmy n.iei;będnych 
prz,eróbek na statku, dotych­
czas nie przystosowanym do 
przewozu pa.sażerów i już 17 
\1VTZeśni:a 1954 r. stanęliśmy na 
kotw.icy jakieś 4 mile od 
maleńkiej mieści.ny Qui­
Nhon. Leż.ał.a ona w tzw. 
V strefie ewakuacyjnej. Pó­
żniej zawijaliśmy także do 
imlych portów: c.amao (Za1to 
ka Syjiam.skia) i Ca.p Saint Jac 
ques, dokonując razem 25 
rej\SÓW i przewożąc 82 tysią­
ce żołnierzy wietnamskich 
oraz ludności cyw11nej. Pra-

Fot. W. Góral 

dnych warunkach klimatycz 
nych... Czy wiecie jak mę­
czą duszne noce, kiedy 1lo 
rtęć w termometrze nie spa­
da poniżej 450 C? Nagrzany 
za dni.a bezlitosnymi promie­
niami słońca statek, mało oo 
ostyga. Woda morska ma 
tam 380 C, a woda w kra­
nach, chociaż jej nikt nie pod 
g1izewa, jest zaJWsze gorąca. 

A teraz dopiero wyobrażcie 
sobie, jakje „piekło" jest w 
maszynowni. 

Sam transport ludności cywil· 
ne\ I żołnierzy również nie był 
łatwy. Do statku podplywa!v ho 
lowane motorówkami, małe, bam 
busowe rvbackie lodzie, tzw. 
sampany. W katdej z nich zmie 
ściło się najwyżej 30 ludzi. A sta 
tek brał w jeden rejs i do 5.000 
pasażerów. Wvsoka, pędzona mon 
sunami fala, uniemożliwiała bez­
pośrednie dobijanie sampanów 
do burty statku. Dohijalv więc 
one do specjalnych, połączonych 
ze statkiem trapami, pontonów I 
na nie przesiadali się najpierw 
podróżni. Nieraz też gniewny 
grzywacz przewracał rybacką 

Pnywieri:i-ony przez „Kilińskiego" słoń wstał sprawnie prze­
ładowany. Słoniowi towarzyszyli w tej długiej morskiej po­
dr6iy dwaj Wietnamczycy :r.e względu na trudności.„ języ-

kowe (naprawdę!). 
Fot. Z. Kosycarz 

łódź I trzeba było rzucać si~ do 
ratowania ludzi. 

Kapitan Cielewicz mówił, 
że poJ.scy marynarrze zaskar­
bili sobie głęboką wd:ZJięcz­
ność Wietnamczyków. ()po­
wiadano mi, jak biedna chłop 
ka wietnamska przyniosła Po 
la.kom w koszyczku krlka ja­
jek, jaikiś staJruszek orzechy 
kokosowe. Dziewczynka wy­
haftowała na chuście sylwet­
kę „Kilińskiego" i ofiarowa­
ła maa-ynarwm. Bierz'Cie -
mówili - dajemy od serca ... 
Jakże głębokim ~eniem 
przejmowały te drobne dairy 
polskich ma.rynairzy, którym 
przeoi~ nie była nieZlilana. 
bieda ludu wietnamskiego! 

i 
! 
! 
i 
! 
; 

Jakieś 10 mil od Qui-Nhon 
leży maleńka wysepka. Na­
zywa Slię PuLao-Gaanbiir. Swe 
go czaisu był tam obóz kon­
centracyjny, w którym fran­
cuscy kolonizatorzy za.mordo 
wali ponad 60 tysięcy wiet­
namski-eh pa.triotów. 

gog" pokazuje, jak należy prze- Wietnamskie wojsko · ludowe przesiada się na. francuskie ł 
nosić np. bele drzewa, a następ· barki desantowe w porcie Sa.mson (Wietnamska Republika ł 
nie wraz z Innymi pomocnikami Demokratyczna). ; 

- Odwied'7Jiliiśmy - opo­
wiadają ma.ryna1rze - jedY'ną 
zresztą na tej wyspie, male1'l 
ką wioskę rybacką. Bieda 
piszczała w każdym kącie 
maleńkich skleconych z bam 
busów chatek. Gdy ofiaro­
waliśmy mieszkańcom wioski 
2 worki ryżu i worek cukru 
- biedacy wprost on.iemielL 
D1a nich było to wielkie bo­
gactwo. 

„laniem" zachęca biedaka do na· Fot. W. Góral ; 
śladowania zademonstrowanych ----------------------­przedtem czynności. Te metody 

* * * 
0pus7;Cza•jąc wybrzeża 

Wietnamu, „Kiliński" zamie­
nil się w... ogród zoologicz­
ny. Puz.ewożeni statkiem żoł­
nienze ofiarowywali mairyna­
rzom ma.jpy, egzotyczne bar 
wne pt.a.ki, węże. żołn:ierze 
jednego z transportów złozy­
.hl się i kupi1i za 11 tysięcy 
piastrów (ok. 300 dola!rów 
amerykańskich) potężnego 
boa-dusiciela o długośQi pra 
wie 6 metirów. Będ'tle on 
prawd2liwą ozidobą ZOO w 
Oliwie. 
„Kiliński" przywiózł też 

słonia płci męskiej. Czekają 
n.a niego z utęsknieniem w 
warSLaiwskim i łód~ ZOO 
słonice. Kto wie, może do­
robimy się i własnego sło­
niątka. Pr.zed woj•ną w wari: 
57,awskim ZOO przys'Zło na 
świat słoniątko - Tuz.inka. 

Przywieziony do Polski 
słoń został wraz z innymi sie 
dmioma słoniami przetrans-

wychowawcze jak I przymusowa 
dla opornych „dieta". sprawiają, 
że dziki słoń stai<> się pracowi­
tym przyjacielem człowieka. 

* * * 
Wiele, bardzo wiele na-słu-

chali się nasi marynairze o 
walkach wietnamskich par­
tyzantów, o besti.alstwach po 
peŁniiainych przez żołdaków z 
Legii Cudroziems.k iej. żoł-
nierzy wietnam:;kich żywo 
interesowało wszystko co do­
tyczy Polski, a na statek P3 
trzyli jak na kawałek ri2m1 
polskiej. Czy wiecie, że Je­
dną z najba<rdZ'iej popula.r­
nych w Wietnamie melodH 
jest „Soła d2liewec2lka do la­
seczka"... Wietnamczycy do 
brali do niej własne słowa -
śpiewadą o ·pokoju, o rozej­
mie, o uchwałach konferen­
cji genewskiej. 

„Bal.an - nam - muon". 
Niech żyje Polska! - okrzyk 
ten nieraz słyszeli nasi ma­
rynarze. Towarzyszył im, gdy 
„Kiliński" po przywiezieniu 
z Rangunu 7.800 ton ryżu, o­
pus2lCre.ł gościnny port Hai­
fang, udając się do portów 
chińskiicll i do kroju. 
Słowa te głęboko zaipad'ły 

w serca bohaterskiego ludu 
Wietnamu. 

R. DOBRZYNSKI 

portowany pr:.ziez ,,Kiliińskie- ---'---"-----­
go" z południowego \Vlietna- : ł 

m~l~::oc.to nie takie SO ł w Zaosiu . ~ 
bie zwykłe słonie. Służyły ł . ! 
one w szereg.ach pair.tyz.an.c- ; wzn1es1ono 
kich, przenosząc na swych ! b 1. grnbietach żywność i broń. o e 1 s k ' 
NadbairdJli.ej zasłużonego, o k , M' k' . 
ii-1~~~~j~a~~ U CZCI IC leWICZa 
właśnie jego „przechrzczo- l . . . 
nego" na Partyzanta" ofia- Rmt .Mrnk1ew1crz.owsk! . ob-

" . ' chodzony jest uroozyscie w 
rował Polsce rząd Wietnam- całym Związku Radrzieckim. 
skiej Repu;blrlkli Demokra•tyoz W republikach ZSRR ukruzu­
nej. ją się przekłady dzieł Mickie 
Słoń przedstaw.i. w Wietnamie ł wicza, odbywają się wiecror 

dużą wartość. Wystarczy powie nice poświęcone życiu i twór 
dlieć, że partyzanci płacili boga· czości wiesze.mi. naro<J,u poJ­
tym chłopom za słonia od 1,5 do skiego. 
2 k!l złota. A wiecie jak polu- Szczególnie uroczyście ob­
je sie na dzikie słonie i Otóż chodzony iest Rok Mickie · Wietnamczycy po wytropieniu • 
siada „napuszczają" na nle sio· wiczowski na. Białorusi. 'W 
me oswojone (samce). Te twa- tych dniach w miejscowosci 
wo w7Jąwszy się do roboty, od- rod'l.linnej wielkiego poe~y 
bijają od stada pojedyńczą sztu- polslciego - w Zaosiu wzn.ie 
kę i dają jej „wycłsk" polegają· siono obelisk ku jego <Yt:ci, 
cy na biciu l tarmoszeniu dzi· na którym pod wizerunkiem 
kiego brata czy siostry. Następ ppety widnieje napis: „Tu w 
nie słonie oswojone pędzą swą Zaosiu 24.XII.1798 roku uro­
ollaTę do wioski I tam pod kle· 
rownictwem człowieka uczą ją dził się wielki poeta polski 
pracować. Nauka odbywa się w - Adam Miekiewim". 
ten sposób, ie słoń - „peda· ---------

,, Arlekin '' 
poszukuje milionera ..• 

Chodzi tu po pros-tu o to, 
że na środowy spektakl a 
więc j.utr<>-<lo Teatru „Ar­
lekin" przyjdzie milionowy 
z kolei widz. 

Lic:ziba naprawdę wiele 
mówiąca. Swiadczy ona o 
tym, jak wielkim powodze­
niem tak wśród łódzkich 
dzieci, jak i wśród doro­
słych, cieszą się przedstawie 
nia teatru lalek „Arlekin" 
Jednego z najlepszych w Pol 
sce. 

Dyre:kcja teatru pragnąc 

upamiębnić ten naprawdę 
niecodzieruny moment„ ofia­
ruje milionowemu widzowi, 
tudzież w idzowi 999.999 oraz 
widrowi 1.000.001 - miłe u­
pominki. 

Warto więc pójść jutro o 
godz. 17 do teatru „Arlekin" 
Tym więcej, że o.snuta na tle 
legendy o diable Borucie 
sztuka „Zapusty" Z. Loren­
tzowej jest barwna i cieka­
wa. (M). 

Na marginesie konferencji va rtyj n o-ekonomiczn ei 

w Zakhłdzie „A" ZPB im. Stalina 

Szukatny nowych dróg 
obniżki kosztów własnych 

Gdyby chcieć streścić w 
jak najkrótszym zdaniu od­
powiedź na pytanie, co było 
celem II konferencii partyj­
no - ekonomicznej, która 
odbyła się ostatnio w Zakła­
dzie „A" ZPB im. Stalina, 
można by odpowiedzieć: szu­
ka.nie nowych dróg obniżki 
kosztów własnych, wYkry­
wa.nie re-rerw, które pozwoli­
łyby na. uzyska.nie jak naj­
większych oszczędności. 

DOBRE WYNIKI 
PIERWSZEGO POŁROCZA 

W referacie omówiono do­
kładnie pracę całego zakła­
du. Dowied2'Jieliśmy się, że 
Zakład „A" w I półJroczu br. 
wykonał ~danie produkcyj­
ne w 103,5 pl'QC„ a plan aku­
mulacj'i w 117 proc., co w re­
zultacie daje państwu 1.625,8 
tys, zł ponadplanowego zy­
sku. Dzięki nieco lepszej niż 
dotychczia.s gospodairce su­
r<YWcem, półfabrykatami, ar­
tY'kuŁarni technicznymi oraz 
d2liękj przek.roc:zeniu zaipla­
nowanej wydajności zakład 
dial państwu w I półroczu br. 
86ł.369 zł ponadplanowej 
oszczędności, prawie dwu­
krotnie więcej aniieli w I 

· póllroczu 1954 r. 
Spośród wszystkich oddzia­

łów naj>słabsz>e W'Y'Iliki miał.a 
ttka1nia żaka:rdowa. kt.óra nie 
wykonała planu asocritymi:m­
towego. FaM ten można 
częściowo tłumaczyć (nie mó­
wiąc o tym, że proces pro­
dukcyjny jest tu trudniejszy, 
nirl: gdzie indziej) szybkim 
wzrostem idości wrorów, jed­
nak nie bez wliiny pozostają 
samJ. tkacy.e, z których 55 
proc. nie wykonuje swoich 
baz. 
Bezpośrednią wilnę pono­

szą :za to kieruwnicy oddzia­
łów oraz mistrrowie, którzy 
nie dbają o podnoszenie 
kwialid'ikac.ii zawodowych 
priaoowników i nie organizu­
ją szkolenia. zawodowego. 

ZMARNOWANY 
SUROWIEC 

spodarow.anie surowcem. 
Zastanówmy się te•raz czy 

konferencja spełniła swoje 
zadanie. 

Obszernie i wyczerpująco 
opracowany referat nakreślił 
kierunki posunięć, zmierza­
jących do poprawy d2liałal­
ności produkcyjnej zakładów, 
ale dyskusja nie przyniosła 
spodziewanych rezultatów. 
Dl.acz.ego? Poza kilkomia rze­
czowymi wypowiedziiami jak 
m. in. mis.trza tkałni źiakar­
dowej Stefana Pietrzaka, 
który omówił pi-z;yczyny sła­
bych wyników pracy swoJe­
go oddziału. k ierownika tkal­
ni automatycznej Michałowi­
cza, który ostro skrytykował 
kierownictwo zakładu za 
niewywiązywanie się z zobo­
wiązań (dyrekcja nie dotrzy­
mała słowa dotyoząrego po­
lepszeniia warunków hLgie­
nicznych w od<llZliale tkalni 
automatycznej) - dyskusja 
miała niekiedy cha.rakter o­
wbistych wycieczek. 

I słusznie dyrektor zakła­
du, Gaba<ra podk.reślił, że w 
dyskusji nie było mowy 
JAKIMI METODAMI DĄ­
ŻYC DO OBNIŻENIA KO- · 
SZTOW WŁASNYCH. Po­
wtarzano w niej to o czym 
mówił już referat, albo u­
sprawiedliwiano b!I'aki i nie­
dociągnięcia. Za mało było 
śmLałych, krytycznych i sa­
mokrytyCZIIlych wypowiedzi 
ws.k.alZ'Ujących na to, gdzie 
tkwią błędy i zaniiedbania 
orarz w jaki sposób należy 
je wsunąć. 

Jednak popełni0111e błędy 
nie dyskredytują w żadnym 
wypadlku celu konferencji, a 
podjęte uch'W'ały dotyczące 
m. iln. zmniejszenia. ilośei od­
padów, podniesienia ilości 
I gatunku, zwiększenia. wy­
dajnośCi pracy - przyczy­
nią się dio przedterminowego 
wykonal!llia sześcioliaitki, do 
jewcze lepszych osiągnięć w 
oziedaiinie koszitów własnych 
Zakładu „A" ZPB im. Sta-
1.ilna. (st) 

Piasty ka polska 
w Indiach 

Poważną boląOZiką wszyst­
kich oddziałów jest stosun­
kowo duża ilość zmarnowa­
nego SU1rowca. Na ~kład 
przędzalnia średnioprzędna, Wielkim powodrJJen.iem ełfr 
kt · szyła. się w Polsce Wystawa 

ara w pierwszym półroczu Plastyka Hinduskiej. Niestety, 
osiągnęła dobre wyniki pro- my łodziaJ11ie, nie mieliśmy mo­
dukcyjne, przekroczyła. pia- żności zobaczyć jej ..• Nie doia.r 
nowa.ną ilość odpadów za ten ła. ona do na.s, bo droga .,. 
okres o 1.823 kg wa·rtośoi Warszawy do Lodzi Jest n:ie-
4'5.300 zł. Co jest tego przy- slychanie daleka„. 
czyną? Kierov.r111ictwo Zakła- Za to mieszkańcy ba.rd1X> da-­
du „A" zbyt mało i.nteresuJ·e Iekich Indii będa, mogli ~ 

dorobek plastyki polskiej z o­
się nowy:ni fonniami współ- kresu ostatniego 10-lec.ia, albo­
:11awoclniotwa. Swiladczy o wiem już wkrótce wysłana 
tym faikt, że w zakładzie pra tam będzie wysta.wa, która o­
cują tylko trzy piony bez- bejmie trzysta. k:iłk.achiesiąi 
brakowe. A pI?Jecileź praca. w PnuJ z zaikresu ma.Jarstwa, irn­
kolektywie .stwairza. większą fiki, rr.eźby, plak'.a~u i tkaniny 
.atmosferę od~lności dekoracyjnej. 

otwarcie wystawy edbędzie 
2la wyprodukowany towar, za się w stycznia 1956 r. w New 
osax:zędne i racjon.allne go- Delhi. (A.) 
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• „Zurbinowie", „Romeo i Julia" 
wiele innych filmów radzieckich 

uirzy~y w okresie Festiwalu 

Scena z filmu radzieckiego „Konik polny", 

Stalo się to już do­
brą tradycją, że rokrocznie 
w okresie jesiennym urzą­
dzamy Festiwal Filmów 
Radzieckich. Festiwale te 
pozwoliły nam poznać naj­
ciekawsze dzieła kinemato­
grafii radzieckiej. Dzięki tym 
właśnie festiwalom poznali­
smy wiele cennych arcydzieł 
radzieckiego filmu. 

Tegoroczny Festiwal Fil­
mów Radz:eckich trwać bę­
dzie od 9 września do 9 pa­
ździernika tj. w okresie Mie 
siąca Pogłębienia Przyjaźni 
Polsko-Radzieckiej. Na ekra 
ny k!n łód21kich wejdą wte­
dy następujące nowości: 

„Dwa łakome niedźwiadki", 
,.Królewna żabka", „~ota 
antylopa" itd. Te ostatnie z 
całą pev."llością znajdą szero 
kie uznanie wśród najmlod­
szych kinomanów. 

Nowe pozycje filmu fabu­
larnego wyświetlane będą w 
Łodzi w pięciu kinach festi­
walowych a więc: w „Bałty 
ku", „Polonii", „Wif.le", Włó­
kniarzu" i „Wolności". Wszy­
stkie inne kina otrzymają fil 
my częściowo dla nich nowe, 
częściowo zaś najbardziej 
popularne i wartościowe ty­
tuły jako wznowienia. 

a zag 
C zternaste miejsce w wy­

konaniu skupu zbo'La„. 
45 9 proc. planu roczne­

go, a 7S,4 proc. z.realirowane­
go planu skupu w sie1'pniu. 
Cyfry te nie nastrajają optymi 
stycznie. Powiat kutnowski 
st.al się poważnie zagrożonym 
odcinkiEm w kampanii o 
chleb ... 

Aby znaleźć odpowiedź na 
niepo.1<:ojące pytanie - jak µo­
prawić sytuację skupu w kut­
nowskim - należy zapoznać 
się bliżej z możliwościami te­
go powiatu, jak to się mówi z 
bliska „spojrzeć w oczy" je­
go mieszkańcom. 

Jedziemy najpierw do Kutna. 
Powiatowy pełnomocnik skupu 
zajęty jest właśnie załatwia­
niem interesanta. 

- Nasz przodujący gospe>­
darz - wskazuje na niego z 
pełną satysfakcją. 

To będzie ciekawe„. Przodu 
jący gospodarz najsłabsw;:m 
powiatu w województwie. Co 
też nam powie? 

Aleksander Kacwr, gospv­
darz :re wsi Grotowice, na za­
pytanie w jaki spo.5ób potrafil 
pierwszy w powiede wywiązać 
się całkowicie z obowiązko­
wych dostaw zboża, uśmiecha 
się. 

- Po prostu chciałem jak 
najprędzej oddać państwu z.bo 
że. Sam dopilnowałem termi­
nu młócenia maszyną i na­
tychmiast po wymłóceniu od­
wiozłem ziarno na punkt sku­
pu. Można też powiedzieć, że 
mój przykład pociągnął wielu 
chłopów z Grotowie, Ale :-;~ 
też ta<:y jeszcze, którzy zale­
gają do tej pory.„ 

- A waszym zdaniem z ja­
kiej przyczyny? 

dopilnQWaly terminów ich wy­
korzystania. Prz,ed rozpoczę­
ciem kampanii plany omłotów 
sporządzane były „na oko''. 
Dopioero teraz wychodzą na 
jaw ich braki. Niektóre gro­
mady dotąd nic mogą się oo­
godzić co do terminu wyko­
rzystania mas7.vn. Choćby ;,a­
ki przykład„. Gromatl.zka Rada 
Narodowa Mir<ASlawice oddała 
do GOM w edu reperacji mo­
tor od młocarni. Po wykona­
niu naprawy GOM miast zwró 
cić rnntor Miroolav:ricom, gdzie 
czekała nań młocarnia, w wy­
niku kumoterskich k0<nsz.ach­
tów odesfał go do grom;,dy 
Różki. Widocznie chłopi z il.ó­
żek spodziewali się, iż posiada 
jąc motor prędwj otrzymają 
młocarnie. Naturalnie Miro.sła­
wi.ce młocarni nie odd;Uy, żą­
dając zwrotu motoru. W wyni­
ku sporu i motor i mlocarn;a 
przez ki!ka dni stały bezczyn­
nie. Taki okres czasu wystar­
cz.yl już, by prze•m-ócić do gó­
ry nogami plan wykorzystania 
maszyny. Zrentą podobnych 
·wypadków można by cytować 
więcej. Pojedziemy w teren to 
zobaczycie sami. 

G romadz.ka Rada Narod'J­
wa Siemianowice: 26,5 
proc. wykonania roczne­

go planu skupu zboża. Tym ra 
zem najgorsza gromada w naj 
gorszym powiecie. 

Zastępca pelnomocni1<:a WQ­

jewódzkiego ob. Iwanek i pel­
nom<h."'nik powiatowy zabiera­
ją się do kontroli kartotek i 
wykazów. Pełnomocnik. ~Q­
madzk.i. jest wyraźnie speszony 
niespodziewanym „nalotem''. 
Przewodniczącego nie ma. Jest 
„w terenie". Gromadz.k:i pel­
nomocnik .sam udziela infor­
macji. Nie ma zresztą potrz<!­
by wiele mówić. Cyfry '.1.-yrę­
czają go same. Oto jak wyglą 

da sytuacja w gromadzie Sie­
mianowice: jedna z wsi tej 
gromady, Chrosno, zupcln:c 
nie przystąpiła jesz.cze do .:!o­
staw. Pozostale wykonaly je 
w znikomym proccn<:ie. 

- Co robicie - pada pyta­
nie by realizować skup·' 
Czy wiecie, że wasza grom;\da 
jest na ostatnim miejscu w oo 
wiecie? 

Pelnomocnik ~omadzki WJe 
o tym dobrre. Ale co robić, by 
sytuacja .się zmicnila? ... W lym 
niezbyt si<: orientuje. 

Wzyv.'amy zalco;:ającyc-h 
na rozmowy, nieki0dy spon.a­
dzamy wnio.ski do kolegiów o­
rzekających„. 

- No, a praca agitacyjna. 
przykład aktywu gro:nad.zkie­
go? 

Pełnomocnik z SicmianowJc 
rozklada bezradn~e ręce. 

- Pro.szę z.obaczyć jaki przy 
klad daje gromadzki aktyW -
podsuwa nam v:Ykaz.. Z cyfr 
V.'J'l1ika, że ani ied<"ll. członek 
aktywu nie W)'Wiązał się z do­
stav..1. 

- A z wiceprzewodniczącym 
Prezydium Gromadzkiej Rady 
Narodowej Michałem Ll!X'elll 
mamy doprawdy wielki kłopot. 
Nie tylko. że sam nie odstawi! 
Jeszcze ani kilograma, ale o­
świadczył ponadto, że o ile nie 
otrzyma mlocarni. namawiJJ.ć 
bE:<lzie i innych chłopów, by 
zwlekali z dostawami„. Podoh-

KOMUNIKAT 
Teatru Nowego 

Dy.rekcja Państwowego ·Te­
atru Nowego przypomina, że 
na przedstawienie „WESELE 
FIGARA" w niedzielę, dnia 
Hl bm. godz. 15 - ważne są 

1 
bilety z dnia 8 czerwca. 

„Dzieci partyzanta." (wg. 
scenariusz.a Kołtunowa) 
przedstawia przygodę dwoj­
ga dzieci, które pt>dczas wa­
kacji wpadły w dzikiej pusz­
czy poleskiej na trop wro­
giej dywersyj-no-szpiegow­
skiej działalności. 

Poza tym kino „Gdynia" 
organizuje „Przegląd radz'e­
ckich f ilmów dokumentar­
nych i dziecięcych", „Swit" 
- przegląd popularnych fil­
mów radzieckich, kino „Gwar 
dia" - przegląd radzieckich 
filmów młodzieżowych, kino 
„Dworcowe" - przegląd ra­
dziookich filmów dokumen­
tarnych. kino „Zachęta" -
„Tydzień filmów z okresu 
Rewolucji Październikowej", 
kino „Roma" - tydzień fil­
mów muzycznych, kino „Po 
kój" - tydzień filmów spor­
towych, kino „1 Maja." -
tydzień filmów wojennych, 
kino „Robotnik" w Pabiani­
cach - tydzień filmów wo­
jennych, kino „Stylowy„ -
przegląd radzieckich filmów 
klasycznych, kino „Polonia" 
oraz „Włókniarz" (od 4. - 9. 
X.) - tydzień filmów o M. 
Gorkim. 

- Brak dobrych chęci, nie­
dbalstwo, ot co.„ Możliwości 
ma każdy, przecież urodzaj 
jest w tym roku lepszy niż w 
ubieglym, 
Zaglądam do tabelki staty­

stycznej. W sierpniu zeszłego 
roku powiat kutnowski przodo 
wal w skupie zboża. Mimo gor 
si.ego urodzaju.„ 

Dlaczego bawełna 
Pa~ pytająco na powiato­

wego pclnomocnika. Przyczy­
ny?„. 

nie wykonała planów sierpniowych 

„Konik polny" w reżyserii 
S. Dolidz.e, z.realizowany na 
podstawie ;ztu.k.i Baratasz­
wili, przenosi nas do Gru­
zji. Jest to osnuta na tle co­
dziennego życia kol.chorowe 
go historia mlodej dziewczy­
ny, którą z racji jej lekko­
myślnego usposobienia na­
zwali ludzie ,,konikiem pol­
nym". 

- W pierwszym rzędzie win 
ne są tu same gromadzkie ra­
dy narodowe. Nie zaplanowil­
no racjonalnie pracy maszyna 
mi omłotowymi, gromady i 
spółdzielnie produkcyjne ni~ 

w wełnie poprawia siłł 

Podstawą scenariusza fil­
mu „N a bezludnej wyspie„ 
stał się pamiętnik Aleksieja 
Chimkowa, który 200 lat te­
mu bral udział w wyprawie 
lowieck.iej w okolice mroź­
nego S2Jpicbergen. 

Barwny film - balet „Ro­
meo i Julia" wg. dramatiu 
Szekspira zdobył już sobie 
w świecie izasłużoną sławę. 
Muzykę do baletu „Romeo i 
Julia" napisał znakomity 
kompozytor radziecki Ser­
giusz Prokofiew. Film zre­
alizowano w piętnastą rocz­
nicę prapremiery teatralnej 
tego słynnego baletu, który 
stanowi t'ewelację scen ra­
dzieckich. 

Jak widzimy, wachlarz te­
matyki filmów radzieckich, 
jakie ujrzymy w czasie bie­
żącego Festiwalu jest bardzo 
szeroki. A dodajmy do tego 
ze wysoka jest również kla­
sa artystycz.na tych filmów. 
Z góry więc można pow1e­
dz1eć, że Festiwal - przy 
odpowiedniej organizacji, o 
której napiszemy osobno -
będzie się cieszył w naszym 
mieście i w wojewódi:twie 
zasłużonym powodzeniem. 

A. 

wrOREK, 6 WRZESNIA 

12.15 Pieśni lrompozytorów pol 
skich. 13.30 Utwory dawnych mi 
strzów. 14.10 Muzyka rozrywko­
wa. 14.55 Ro.syjskie pieśni ludo­
we. 15.25 Wirtuorzi muzyki rwx. 
16.00 (L) Koncert estradowy. 
17.30 Aud. dla mlodzieży 57..kol­
nej „ABC". 17.45 (L) Muzyka. ta 
neczna. 18.00 Aud. dla mlodz1e­
ży „Jesienne sprawy". 18.20 Kon 
cert popularny. 19.00 Muzyka i 
aktualności. 19.25 „Mat.erie mię­
clzygwia7..dowe". 19.35 „Melodia 
i piosenka". 20.00 „Stronica ży­
cia". sluchaw. 21.50 Muzyka ta­
necmia. 22.20 Autlycja literacka. 
22.40 Na.si współcześni kompozy­
torzy. 

Przemysł bawełniany 
Północ nie wykona! zadań 
sierpniowych w przędzal­
niach średnioprzędnych (98,8 
proc.) i tkalniach (98,2 pro­
cent). 

Kierownicy wydzialów 
przędzalni i tkalni CZPB -
Północ, zapytani o przyczy­
ny niewykonania planów, są 
zgodni w swej opmii: „Wa­
dliwie zaplanowane urlopy 
w fabrykach były jedną z 
głównych przyczyn nie~­
kona.nia zadań sierpnio­
wych". 

Ponieważ sprawozdaw-
czość nadal jeszcze nie na­
dąża za produkcją, trudno 
nam w tej chwili przytoczyć 
dane za sierpień o wykorzy­
staniu urlopów przez praco­
Wl'lików przemysłu baweł­
nianego. 

Ciekawe jednak wniooki 
nasuwa porównanie liczb ze 
stycznia i lipca br. I tak w 
styczniu zaledwie około 3,5 
proc, pracowników (pracu-

Treść filmu „Stara forte- ~---------------------------------------­ca." w reżyserii A. Ałowa 1 
W. Naum<>wa 7,aczerpnięta 
została z pamiętnych lat 
Wielkiej Rewolucji Paździer 
nikowej. Film przedstawia 
nie tylko życie i walkę mło­
tizieży lat dwudziestych na­
szego wieku, ale odzwiercie­
dla również problematykę 
pierwszego pokolenia, budu­
jącego socjalizm. 

Halo, skleo PSS 987 

Film „żurbinowie" zreali­
zowany został przez reżysera 
J. Chejfica na podstawie dru 
giej części powieści Koczeto­
wa pod tym samym tytułem. 
Powieść ta jest „sagą" rodu 
stoczniowców rosyjskich 
radzieckich. 

„Program składa.ny" obej­
muje cztery filmy wg zna­
nych nowel Czechowa: „Na 
letnisku", „Nieprawe dziec­
ko", „Bros:r.ka" i „Paniusie". 

Do najcenniejszych pozy­
cji obecnego Festiwalu na­
leżeć będzie nigdy jeszcze do 
tąd nie wyświetlana u nas 
w całości trylogia o Gorkim. 
Obejmuje ona trzy filmy: 
„Dzieciństwo Gorkiego", 
„Wśród ludzi", „Mo.ie uni­
wersytety" zrealirowane 
przez Marka Dońskiego. 

Poza tym wyświetlany bę­
dzie szereg radzieckich fil­
mów dokumentarnych oraz 
filmów rysunkowych jak: 

przy ul. Pabianickie.i 
250. Wasi klienci skar­
żą sie. że: 

1. W sklepie por'.lą­
dek pozostawia du7;o 
do życzerui.a. i np. l>OŻl\ 
dane jest zamiatać la.­
de PO sprzedaży ziem­
nia.ków, z których po­
wstaje pia.sek. 

2. Tmvar mogła.by 
przyjmować tylko k!e­
r<łwniczka. bez pomocy 
dwóch ekspedientł'k. 
które POWinny zała­
twiać klientów. W ten 
sposób przyjmowanie 
towaru nie wstrzymy­
wałoby pracy sklepu i 
i nie denerwowałoby 
spieszących się częslio 
klientów. 

3. Jeżeli .feszme ek~­
pedientki bedą miłe. 
uorze,jme i bez q-ryma­
s6w sprzedawać będ<\ 

Nie dopuścić 
Na. ul. Ba.zarowe.i w 

Lodzi prowadrone SI\ 
roboty ziemne. Zóltv 
piasek w:vrzulX!ny -i; ro 
wu podoba <;ie dz.ie­
ciom. które bawią o;ir 
tuż nad wylfopem. O 
wypadek nie trudrt<). 
Niechże r<>d.7'ice zwró-
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na.wet minimalne ilo­
ści żądanych artyku­
łów - to wszystko be 
~ie tak jak trzeba. 

(1963) 

Chojny ołrzymaiQ kqpielisko 
Cześć dzielnicy Choj 

ny (za torem kolejo­
wym) jest chyba na.i­
mnic.i urmmaiconvm 
terenem pod wzl:-1~­
dem letnich rozrywek. 
Przy ul. R7.gowskid 
znajduje sie bardzo 
ładne. choć nieduże i 
7,a.niedbane ką.oielisko. 
Sciąga ono wielu lu­
dzi. którz:v S'Znka.ią w 
stawach ochłody w u­
palne dni letnie. Grza 
skie i za.5miecone dno 

do wypadku 
C:\ uwagę d'lieriom. 7e 
to nie .!est OOJ){)Wif'tl­
nie mie,isl'e dla 7.1ba­
wy. Z drurriP.i strony 
in~t:vtuc.ia pr.ow~d'l~ra 
roboty '";ona zahr7nie 
czyć to mie,jsl'e deska.­
mi, (2040) 

W. K. 

nie zapewnia. jednak 
zbyt przy,jemnc.i k11-p1e 
li. A orzeeicż to małe 
kapiclisko m{)~loby ~ie 
stać naJ)rawde piek­
nym ośrodkiem wyvo­
czyn kn dla okolicznri 
ludności. Tera.z. w 
związku z kończącym 
sie la.tern. sprawa. Pl'7.C 
stala być paląca, ale 
na przyszły l'()k warto 
by orzygotować milv 
ośrodek !>"J>()rloW~WY­
poczynkowy. 

D. K., Cho.juv 

Okazuje Rie, że sta­
wa.mi na Cho.inar.h Jnż 
zainteresow<lła sie i to 
na d<>br<> F~hrvka K1>­
tłów i Radiaf.orów. któ 
ra. 7.robila J uz duźv 
krok naprzód w kie­
runku urzarlzcnia. <1-
środka sp<>rtowo-·w.vll<> 
c-zynkoweJl'o. Cześć •P­
renu obok stawów 
pi-rezna-0rono na otrród 

l 

ki d'11ia.łkowe, druP."2' 
cześc na b<>isko. Jedr.n 
ze ~tawów 7.0stal inż 
prowi7Alrycznle oC'ZYi'Z­
c7,0ny z zarośli. 

Zreperowano het.ono 
wą tamę i z.ałożon„· 
prymitywną na razie 
przystań kajakowa. kto 
ra. d:vsponu,je .iuż o­
śmioma ka.iakami. Fa­
bryka ma zamiar w 
przyszłości konsekwent 
nie realizować swe 7<'­
mierzenia. urządza.iąc 
tuta.i duży ośrodek 
siwrtowy. naturalnie 
przy 1>0moc:v miejsco­
wei;-o ~J)(Jłemeństwa. 
które dotvchczas rów­
nież ~;ele J)Omagalo. 
Wszystkie stawy ma..ia 
być wvs7lamowane i 
WTrei:-uJowane. Powsta 
niP orz:vstań z p!'aw­
driw<'lfO zdarzenia o­
ra-z oeTOmn" bois!to 
sl){}rtowe dla całe.i 
dzielnicy. 

jących bezpośrednio w od­
działach produkcyjnych) ko­
_rzystało z urlopów, nato­
miast w lipcu okolo 12 pro­
cent (zamiast 8 proc.). Nale­
ży również dodać, że w po­
ró'W-naniu z lipcem roku ub. 
nieobecność w pracy była o 
1 proc. większa. Podobnie-­
o czym mówią zestawienia o 
wykorzystanych urlopach w 
nielrtórych zakładach-przed 
stawia się sytuacja w sier­
pniu br. 

Dlaczego przekrocz.ono za­
planowaną ilość urlopów? 
Obok zwykłych urlopów wy­
poczynkowych w wielu za­
kładach nastąpily przesunię 

cia w wykorzystaniu urlo­
pów dla matek, mających 
małe dzieci w szkołach, dla 
mlodzieży uczącej się oraz 
dla 05Ób mających rodziny 
na wsi (urlopy na okres żni­
wny). 

Przy planowaniu urlopów 
nie wzięto pod uwagę, że 
przede wszystkim te osoby 
mają pierwszeństwo - •obok 
przodowników pracy - do 
korzystama z urlopow w o­
kresie letnim i dlatego pla­
ny urlopów na lipiec i sier­
PI""t stały się nieaktualne. 
Mało przewidującym kiero­
wnikom fabryk życie narzu­
ciło po -prootu swój plan ur­
lopów, a nie sita.rczyło im na 
tył.! zmysłu organizacyjne­
go, by w ostatniej chwili do 
stosować urlopy do wymo­
gów produkcji. Stąd wlaśnie 
m. i,n. wynikły w sierpniu 
zakłócenia w produkc ji, a 
odbija się to nawet ujemnie 
na produkcji bm. Pierwsze­
go września jedynie przędzal 
nie odpadkowe v,,-ykonały 
swoje zadania w 100,6 proc. 

* * * Daleko lepiej przedstawia 
się wykonanie planów sier­
pniowych w przemyśle weł­
nianym - Północ: pn~zal­
nie zgr:z.ebne - 100,5 proc„ 
czesankowe 103,9 proc„ 
tkalnie - 99.5 proc„ wykoń­
czalnie - 100,l proc. 

Pracownicy fabryk welnia 
nych z miesiąca na miesiąc 
poprawiają wyniki produk­
cyjne. Jest to m. in. wym­
kiem wprowadzonego osta­
tr.io premiowania za jakość 
oraz zmian w organizacji 
pracy, 

(wił.). 

nie i sekretarz gromadzkiej 
organizacji partyjnej Józef Sta. 
siak nie odstawil jeszcze ani 
kilowa.ma zboża. Nic w~ d:z..w 
nei:(o. że pocl<>bny przykład do­
prowad '.il do k'go, iż na 40 
człooków partii w gromadzie, 
zalE'dwi e 7 rozpoczęło częśdo­
wo dosta\\'Y. 

Tak. Podobny przykhd akty 
wu <:romadzkiC"<> n:e pomaga 
w planowej rcahz:idi .~kupn. 
Ale może Lioiec i iemu PQC{ob 
ni ma ją rację. .Mo~ rll'<'.zywi­
ście brak c\ostat«znej pomocy 
maszyn uniemożliwia s.kup? 

Okazuje się i lnak. ŻP tak 
nie jost. Sprawdz.amy sami. 
Wielu ł:<X'poclarzv po'iada wła 
ne kienty. l\'.L in. właśme i 
Lipiec. Ich racjonalne wyko­
rzystanin w JX>'•:ażn v·;,., sto-p­
niu przyspieszylł)by skup. 

Ma drze powicd:>:ial A IE>.ks:rn­
d-er Kacwr - brak tu dobrych 
chęci. Bo przecież u wi<>lu rhło 
pów zboże się znalazlo, gdy 
tylko wv&to.«>wano na nich 
VI-nioski dn kole,;iów orzeka1ą­
cych. W obawie pr7~d karą od 
Ż':ła tm0 kliwie u.5ypiana do­
bra wola. Bo o c:r.ym można 
rozprawiać cboćby w takim 
wypatlku, itdv chłop zaJ.,,ga z 
dostawą 70 kR zboża. O braku 
maszyny czy braku dobrej wo­
m .„ 

&1 więc wypad.ki. izdy nie 
pomaga perswazja ani pomcc, 
Wówczas trzeba karać, zwra­
cając uwagę na chłopów szczc­
i;ólnie bezpodstawnie i złośli­
wie zalegających z do.stawa.oni. 

Czy ln'Omad7.kic rady nar<>­
dowe w do..~a.W<:znym sfopniu 
posh1{iują się tym środki~m 
wych<>wawczym jakim są kar:1f 
wymierzane przez kolegia orze 
kajac~? Wydaje się. że nie. 

Brak zainteresowania re stro 
ny $X>m3<,izkich rad naroJ<>­
wych akcją skupu, tak w ok:re 
sie prwdż-o;iwnym (czego bez­
pośrednim dowodem Jest 
chao.s w ~podarce maszyna­
mi), jak i obecnie (crego dru­
gim be:z:po:o<rednim d0<wod2m 
jest procent wykonania planu 
skupu) zalicza się do głów­
nych przyczyn niedomagań vo 
wiatu kutnowskiego. 

I nad tą sprawa nie można 
prziejść do porządku clzienne­
{io. Nie można uznać jej za 
„pokwitowaną" częściowym u­
karaniem winnych i dalszym 
biernym ocz.ckiwaniem aż w 
każdy kąt powiatu zajrzą mło­
carnie. 

AktyW gromadzlct powinien 
w pierw1nym rz'd?.ic wywłĄ­
zać się ze swych ohowia:z:ków 
wobec państwa., wykorzystująo 
do maktjmum '\\tszelkie dostęp 
ne środki. Bo czyż mm.ta na.­
kłaniać tmlych do spełnfegia. 
obowią-z.ków lub karać za. fch 
niewykonanie, majl\C samemu 
nieczyste sumienie? 

W. ANDRZEJEWSKI 

Polskie raki 
wędro\ą za granic 

Wielkim uznaniem u smakoszy 
zaqranicznych - qłówrue francu­
skich, cieszą się nasle raki. W ro­
ku bież w ciaqu lipca i sierpnia 
same tvlko kola terenowe zrzeszo­
ne w Polskim Związku Wędkar· 
skirn do~tarczvłv na eksport ponad 
10 ton raków Ponadto raków na 
eksport doslarcza i ą równiez pań„ . 
stwowe qos)Xl<larstwa rolne. 

Najwiek•i:e łowiska raka znajdu 
ją sie na terenie województw: hia 
ło$tockieqo, kieleckiego l lubel· 
skieqo. 

Łódzkie 
sylwetki 
teatralne 

JÓZEF PILARSKI, 

jako prof. Orli11.ski w „Ma­
turzystach" Skowrońskiego 

(Państw. Teatr Nowy). 

rys, W. Pła.wiń."'ki 



U łódzkich nauczycieli Ciekawe wycieczki Z kroniki sqdowej 
Dom p 

zn o w i odczyty 
otwarły W sezonie jesienno-zimo­

wym Dom Kultury Na'\lezy­
ciela urządza dla członków 

ności !Za coraz wyżf!IZ.y po- ZZNP ciekawe wyciecz.ki po 
ziom nauczania i WYchowy- naszym m1esc1e i odczyty z 

PO PIJANEMU 
BIŁ PRZECHODNIÓW 

Pewn11g-0 popołudnia Jan Bąkow• 
ski wracał, jak zwykle z pracy . 
Nagle zauważył człowieka w sta­
nie nietrzeżwym, biegnącego w je 
go kierunku. Był to Franciszek 
Durma Pijak podbieg! do Bąkow 
skiego i bez powodu uderzył go. 
Bą)cowsk.l uciekł do swojego mie· 
szkąnia. Durma pob1eql za nim, 
usiłując pobić qo w domu. Przy 
tej okazji urządził jeszcze jedną a­
wanturę okolicznym mieszkań­
com. 

raz wydawał 1 przvjmował węgilll. 
Za nieuczciwy stosunek. do wy­

konywanej pracv sąd wymierzvł 
Rembielińskiej dwa lata i trzy mie 
siące więzi·enia z zaliczeniem tym· 

Kowalska zawiesza w czy 
te1ni firanki stara111nie, C'ho­
ciaż n!e bez pośpiechu . W 
przyległym pomiesrz..czeniu, 
przQznaczonym na kącik fo­
to-amatora, kopiuje zdjęcia 
Marian Okurowski, nam:zy­
ciel łaciny w XV TPD, czło 
nek sekcji fotografów Łódz­
kiego .Domu Kultury Nau­
czyciela. 

Nauczycielstwo łódzkie 
otrzymało &Wój dom d.dęki 
pomocy Komitetu Łódzkiego 
PZPR. · Odtąd Dom Kultury 
Nauczyc1ela stal snę pożyte­
C7JI'ą placówką pracy kultu­
ralnej, 

- Przed niesipeł.na ro­
kiem zastaliśmy tu gołe ścia 
ny - wspomtna kierownik 
DKN NowackL - Z fundu­
szów związkowych wkupili­
śmy urządzenia wnętrza I 
za<izęliiśmy organizować 
pierwsiz.e zespoły, 
Znalazł tutaj miej.sce dla 

siebie tułaczy dotychczas 
chór nauczycielskL Zdolny 
ki1'lrownik chóru, Czesfaw 
Sal.ski pod;niós.ł wkrótce ze­
spół śpiewaczy na wysoki 
poziom aTtystyczny, o ~ 
może świadczyć zajęcie II 
mi1'ljoca w eliminacjach wo­
jewódzkich oraz udział w 
audycjach trairusmitowanych 
przez rozgłośnię łó<lzką 

Każdy nauczyciel może za 
pisać się do sekcji odpowia 
dającej jego zainteresvwa­
niom i możliwościom. Np. 
Irena Kostrzewska, nauczy­
cielka Technikum Przemy­
słu Galanteryjnego, przyszła 
zapisać do sekcji pływackiej 
siebi~· i kilku kolegów. Ba­
senu dla nich gościIJJIJie t po 
koleżeńsku użytty MDK. 

Nowoutworroine sportowe 
koło na'U·czycielskie posiada 
obok„ wymienionej selroji 
pływackiej sekcje: koszyków 
ki, siatkówki i tenisa stoło­
wego. ·-------------

Człowiek lubi się bawić 
po pracy. Nau.czyciel nie Jest 
wyjątkiem. Sobotnie wie­
czorki, urcnmaicone recyta­
cją, tańcem i pios-enk<i -
mają już swoją renomt;. A 
śr,odowe wiecznry gieT stoli­
kowych? Szachy; wa.rcaby i 
brydż przy czarnej kawie -
gwarantują przyjemny oopo 
czynek. 

DKN nie zapomina też o 
dzieciach nauczycielL „Ma­
luchy" mają swoje imprezy: 
wieczory bajek i seanse fil­
mów kolorowych. 

Osobny rozdział stanowi 
pomoc Domu umożliwi"3~ąca 
rozwój twórczości sazrtorod­
nej nauczycieli w zakl·esie 
malairstwa, fotografii i pa­
pieroplastyki. Wyraźną oce­
nę tych a ·rty&tycznych zami­
łowań naSIŻych pedagogów 
daije zorganizowana ostat­
nio wystawa prac malar­
&kich. 

Ale Dom Kultury Nauczy 
ciela obejmuje &wym pro­
gramem nie tylko działal­
ność kulturalną i rozrywko­
wą. Oto kilka poizycjj z pla­
nu pracy na wrzes.ie11: po­
gadanka dla rodziców na te 
mat „Jak postępować z drie 
ćmi, aby je dobrze wycho­
wać?", spotkanie wychowaw 
czyń przedszkoli dla wymia­
ny doświadczeń w wychowy 
waniu dzieci tzw. trudnych 
do prowadzenia, wieczór py 
tań i odipowiedzi z zagad­
nień sytuacji wewnętrznej i 
międzynarodowej, s.emJna:.. 
rium dla kierowników ze~ 
połów szkolenia ideologi,cz­
nego. 

wania. historii Łodzi i regionu. 

Co prarwda istnieje nawet Wr- wrzesmu odbędą się 
instytucja o wymownej na- dwie takle wycieczki. Pierw­
zwie: Woj~ódzki O~ro?ek sza (11. IX.) pt. „Szlakiem 
Doskooaleme. Kadr <?swiato barykad 1905 roku" - połą­
wych .<WODKO). Is_tnieje na czona będzie ze spotkaniem z 
:V~t niedaleko, o p1ętr-0 wy- weteranami rewolucji (m. in. 
zeJ, w '.Y'ffi ~'am?'ln do:t?u. Glcgieren., Wesołym, Szmy­
~12:.cze~o Jedr;aK me m~ se!- tern) 1 zwiedzaniem w Muze­
śleJ·~~J WSApO~pracy • m.ędzy urn Sztuki wystawy archiwal­
t~m1. )nSltytucJa~l? .<Zagad- no-muzealnej o 1905 r. Druga 
n1~mu. tem:u .posw1ęcuny od- (25. IX.), pt. „Doliną rzeki Ja­
dzieln1e m1eJsce). sieni, szlakiem dawnych po-

Na rozprawie sądc:>wej Durma do 
winy nie przyznał się. Sąd .ie· 
dnak ucjowodnił mu winę I skan! 
go na jeden rok I 2 miesiące 
aresztu. 

ZA NADU2.YCIA 
W PUNKCIE OPAŁOWYM 

cza·sowego aresztu. 
(pa long) 

Zguby 
de» odebrania 

W sierpniu br. w refe-.racie 17.& 
czy znalez10nych przv ul. Piotrkow 
skiej !04a, złożono następujące 
rzeczy: teczkę skórzaną z książka­
mi naukowymi, teczkę ceratową z 
książkami szkolnymi. obrączkii z 
inicjałami, pióro wieczne I ołówek 
w skórzanym etui, łańcuszek 
srebrny z krzyżykiem, materiał o-

Nasza wi!z.yta w DKN do- siadel wodno-przemysłowych", 
biega końca. Sprząta.czka ma na celu poznanie rozwoj'll 
Kowalska zawiesza już os.tat budownictwa fabrycznego i 
nie firanki. Wszystko bę<izie po.czątków przemysłu włókien 
gotowe na czas. niczego w Łodzi. 

W nowym roku szkolnym Ponadto w październiku ror 
Dom Kultury Nauczyciela ganizowany zostanie pierwszy 
znowu otwi€ra szeroko swe w Łodzi recytatorski wieczór 

l
brusowy, torebkę damską nvlono· 

Janina Rembielińska - klero- wą, qrzalke elektryczną, pulower­
wruczka pt;nktu opalowego. nr 25 kamizelkę. k<:>smetyczke z pie­
-. W'(staw1ała J>?kw1towama dla niędzmi. portmonetki z pieniędzmi 
khentow na luznych kwitach z (2 sztuki). prasę do walcowania dru 
nieaktualnego bloczka. Tym spo- tów, bluzke I koszulę damską. 
sobem przywłaszczyła sobie 3 .969 pralkę. płaszcz-prochowiec. czapke 
zł, oraz dopuściła do powstania męską, okulary przec1wsłoneczne, 
niedob<:>ni w $umie 4.571 zł. . neseserek z przyborami .szkolnymi. 

Po dokładrwm sprawdzeniu obligacje. kaptur od płaszcza nie· 

podwoje.„ legend. , 

stwierdz<:>n-0, że q!ówną przyc1.yną przemakalnego. torebeczkę dziecin 
niedoboru byl fakt nie-kontrolowa- na oraz klucze. 
nia dozorcy Kowalczyka. który po Wymienione przedmiotv możne 
siadał klucze od składu węgla 0 • odbierać codzJennie w g<:>dz. od 8 L. G. Z. Konicki. 

-----------------·------------------------- do 15 w uprzednim udowo<ln.ieniu praw własności. 
WAZNE TELEFONY 

Pogot. Ratunkowe 254-41 
Straż Pożarna 8 
Kom. N\le.iska MO 253-~0 
Mieiski Ośr. lnfor. 159-1~ 

411 
STUDIO (Bystrzycka 7-ilJ 

~n(/j'j~(!; • e?I{· ED" „Noe w Wenecji" rt. fi• I.I ._d!I_ I 17. 19 dozw. od lat 14 
x,O •&:W O O FOTOPLASTIKON rP!o-

bieski lisek". „Samo- SWIT (Balucki. Ryn~kJ ~~~~ g.67ł4_:~-lecie 
lubna ma.lpka". „Gar- „Proces przeciw mia- * :(. * 
nuszku napełnij ~ie" stu" g. 18. 20 dozw. CYRK nr t (Pl. Niep0-

ł'Vl "'A-T.!ł.'łl g. 16. 17 od lat 18 dleglości) C~k 
• I:: '"!:I MLODA GWARDIA 1Zi€ STYLOWY ą<ilińsldog~ Komików" g, 19.30. W 

. ~ lona 2) „Skarb" g. 16. 123) „Latarma morska niedziele dwa prz;ed-
NOWY rW1eckowsldE;.,o) 18 ·20 do~•· ~" lat 7 11. 18. 20 cozw. :x\ lat stawieru'a 0 "od~ 15 ;>O 

15) g. 19 „Maturzysci" · ,_„ · "'"' 18 · „ ~ " 
JARACZA !Jaracza 27J MUZA cP?~}anicka 1~91 TATRY CS1enkieW1c7.a 101 I 

19
·
30 

nieczynny „l\'faclovia g. 18. ~o. „Wczasy z aniołem" D f k 
POWSZECHNY rOhr. dozw. od lat 16 Il.. 16. 18. 20 dozw. oo '~żury ap e 

Stalingradu 211 <!. 19 POLONIA CPlotrkowslfa lat 12 l' 
„Zatrzymać poc:ląg" 671 „Sprawa dra Wag- WOl NOSC CP b 

MUZYCZNY {Piotrkow- nera" g. 1'\.45. 18. 20. \5 : rzv ys~w Piot~kows~ 165. Na-
ska 243) g. 19.15 .• Zem dozw. od lat 12 · ski.ego 18) ·;,Dziś wie- rutow1cza "· R~11.owska 
sta. nietoperza" eior llT&my I?. 16· lll . 147. Więckowskiego 21. 

,PINOKIO" fKopermka PR~.E~WIOSNIE (~e;om 20 dozw. od lat 'I Karolewska 48. Przyby­
. 16) e: 17 Zaklety ka- skie,..o 76) ·;,Nadziei za Wt.OKNIARZ IPróchnl- szewskiego 41, Llma-

r•' " dwa grosze f!.. 18· 20 ka 16J „Wól 7.a kra.tka- nowskiell.o 80. 
e7.0 „ . . dozw. od lat 18 '" 15 45 18 :w A Al Koś i -'-' «8 „ARLEKIN (P1otrkow- 1 MAJA CKT. k' 17m mi fl.. · • • S. . c u,,.....,.. 
ska 152) nieczynny Wak . 1 ms iego H ' dozw. od lat 12 pełni ~tale dyżury noane 

ESTRADA SATYRYC'Z- i~t" g~~~. l~ag-;zw, ::d WISł,A <Tuwima nr Jl 
NA CTrau$.ltta 1). z. lat 7 „Bohaterowie wrie'- OYŻURY SZPlT.<\U 
19.30 - kabaret "01e'N- ROMA (Kaliszewsk\"!eo nla" J;(. 16. 18. 20 - • PolożniC7Al - lfi,nekolcr 
no~atvr:vc;my ot~. „Po-- 84) „Sierpniowa nie- d<YZW. od lat 14 giczn:y: Od godz .. 8 do 20: 
mysi chwilec-zke · dziela" g. 18. 20 dozw. ZACHETA (Wan'ńsltie- szp. 1'!1-. dr Cun~-Sklo-

od lat 16 go 26) „Alarm w cyr- dow.sk1eJ, ul. Cune-Sklo * 1(..1 l\fĄ -4' REKORD <Kaliszewskie- ku" t!. 18. 20 dozw. od dowsklei 15. Od godz. 20 
go 2) „Głos przeznl\- lat 12 do 8: szp. im. dr Jorda-

Zarząd Łódzki ZMP zawladam~ 
że pieniądze za bilety na Imprez'= 
pl. „Melodie, pleśni I tańce świa­
ta", która miała s!q odbyć w dniu 
31 lipca br„ motna odebrać w 
dniach 6 I 1 września, w „Orbi· 
sle". przy ni. Piotrkowskiej 65. Po 
upływie tego terminu zwroty pie­
niędzy za bilety nie będą dokoov· 
wana. 

* * 
Zarząd dzielnicy TPP·R Łódź· 

Polesie zawiadamia, te w dniu 
6 września, o godz. 15, w sali Zw. 
Zaw. przy ul, Wólczańskiej 5, od· 
będzie sl'I wspólne posiedzenie za­
rządu dzielnicy oraz komhjl wy­
konawczej Mle•ląca Po11lębl€n!a 
Przyfaźnl Polsko·Radzlecklef, na 
które powinni przybyć przewodni· 
czący, sekretarze I skarbnicy kół 
oraz przewodniczący rad zakłado­
wych. 

* * * 

Czy iesteś członkiem 
TPP-R? 

Swiadczy to, że DKN prag 
nie sa.erzej pojąć swoją rolę, 
obeon.ie bowiem - jak się 
wydaje - zakres jego .PI acy 
obejmuje zbyt szczupłe ra­
my. Trzeba, a.by trosce o rza 
sipokojenie kulturalnych po­
trzeb nauczyciela łódzkiego 
towarzyszyła szerzej zakro­
jona praca nad wzbogaee­
nlem jego wiedzy pedagogi­
cznej i politycznej, nad po­
głębieniem w środowi9ku 
nauczycielskim odipOIW'iOOrzli.ał 

BALTYK (Narut.owicza c-renia" f!. 15.45, 1.9, PIONIER (Franciszkań- na. ,ul. Przyrodnicza 7. 
20) Mały uciekinier„ dO<ZW. od lat 12 ska 31) „Fort Eureka" Chirurgia: szp. Im. dr 
g. 1{ 16. 18. 20. d<YLW. SO.TUSZ !Nowe ZlotnoJ g. 17. 19 dO'ZW. od lat Sterlinga. ul. Sterlin-
od lat 14 ~.Zaka.za.ne piosenki" 14 ga 1-3. Liga Ochrony Przyrody komun!· 

GDYNIA (Tuwima nr 2) g. 18.30 dozw. od lat DWORCOWE (Dworzec Interna: szp. lm. N. kuje, te losowanie nagród lolerlł 
Program filmów dok.- 12 KaUskil .• l'Tiedźwi_edź". BB!llcklego. ul. Kopciń- kalendarzykowe1 nastąpi 30 wrześ· 
oświat. ..Olimpiada - PQKOJ m:azimlerza ~) •. Gn:ech". „Dzuułek skier!<> 22. . nla 1955 r. Rady. zakla~owe pro­
Helsinki" t!odz. 18. 20. .,Złodzieje i J>Olicja.n- do orzechów". g, 16. La.ryn~logia: szp. im. szone są o ostateczne rozliczenia. 
od lat 7. Prof!I'am dla cf" g. 18. 20 doŻW. cd 17. 18, 19. 20. 21. 22, N:-. B<!-rhdde110. ul. KoP- Wyniki zostaną ogłoszone w pra· 
najmłodszych: „Nie- lat 18 dozw. od łat 7 cinskiego 22. sie. 

Ili PRACOWNICY POSZUKIWANI \\\ 
Wykwalifikowanych s:roferów z długole<t.ni.ą 
praktyką z I i II kaitegorią prawa j.azdy :zia­

trudni Komenda MO m. Łodzi, Kilińskiego 
nr 152. Wairunki pracy i płacy każdemu zgło­
swn.emu poda wydział kadr Komendy MO 
pokój nr 105. 1984-K 

InżYniera chemika z praktyką posrukuje 
Łódzka Wytwórnia Chemiczna.. Piotrkow­
ska 91. Zgłoszenia przyjmuje d?JiM kadr 
godz. 7 do 15. 1983-K 

Pracownika na .stanowisko kalkulatora sa­
mochodowego przyjmie Przedsiębiorstwo 
Transportowe Budownictwa nr 7 Ekspozytu­
ra w Łodzi. Reflektuje si<;: na siłę wysoko 
wykwalifikowaną. Zgłoszeni.a przyjmuje dzieł 
kadr ul. Towarowa 40. 1982-K 

Tkaczy, uczniów na tkalnię, kucha.n.a, 
księgowego technicznego do gospodru·stwa, 
malarzy zatrudnią natychmiast ZPW im. N. 
Barlickiego w Łodzi. Zgłoszenia przyjmuje 
dział kadr od godz. 7,30 do 15,30 przy ul. Że­
romskiego 108. 1968 

% POKOJE, lrudmta, \ hol z oknami - w blo-
kach. IV piętro zamie­
nię na mniejs:oe 2 poko­
je, kuchnia w blokach. 
I piętro lub parter. -
Oferty Biuro Ogłoszeń! 
Piot. rlrowska nr 96 ood/ 
,.5268" 
POKÓJ z ~hn.ią na I 
parterre zamierue na I 
dwa pokoje z kuchnia 
(wyżej) w śródmieściu. 
Lódź. ul. Więckowskie­
go 23-2 Frankowski 
POKOJ z kuchnią i mie 
szkanie posklep<JWe, wo 
da. gaz - Eamienie na 
2 pokoje z kuchnia z 
wyJ!odami, Obr. Stalin­
gradu 40-4b 
POKÓJ z kuchnia. w~­
randa (w lESie) w Glow 
nie zamienię na jeden 
pokój w Lodzi. Dzwon;ć 
tel. 215-91 
MIESZKANIE 4-pokojo 
we. wYgody centrum za 
mienię na 2 oddlzielne 
mieszkania po 2 pokoje. 
T~l._266-17 ____ _ 

ł ll OGŁOSZENIA DROBNE Ili ia~~~~E l ~~ią ~ -.,; .............. ________________ ._._._...;.;.;. Głownie zatnienję na ta 

WIECZNE PIORA nai- kie s:imo z wygoda.mi w 

' 

PRACA I korzy.st.niej kupisz _ &a 7.,odzi. '\'.Viadomo~ć_ Pla<; 
· · b . Wolnośc1 5 Ga1ew.ski - ~!dtis2o:- O r. ~1~li1; Mieczysfaw (5301 G) 

GOSPOSIA potrzebna. ~ _ DWA pokoje (oddzielne 
Narutowicza 110 m. ll, .MOTOCYKL BMW 3o0 weikia) 52 m kw„ Il 

~I 
lłuż'I do .rporzadzoma 

KĄPIELI 
J'OlANKOWY(N 

DO NABYCIA W APTEKACH 
I DROGERIACH MHD 

~odz. 16-19 I 500 cm sprzedam. Gle piętro =mienie na du-
boka 12 (Widzew) ży pok6i z kuchnia lub .-------------------'"'! GOSPOSIA starsza od 

zaraz Potrzebna na sta„ 
!e,_<!aracza _ 29 ~Ba_ 

dwa polroje z kuchni:<\ I L DIALE I ~ w~aiui. d~ei", 130-12 

PRACOWNICA domo­
wa potr:rebna. Zamen­
hofa 6 m_ 42a 

l\.fALY pokój z uż:vw'll· 
3 POKO~E, kuchnla, nościa kuchni I wsml­
prUldpokóJ, vr.fgOOY - kich wYJa'ód w śr6dmi€Ś 
cent;:um zam.1enie na eiu zamienii: na wię_1t-

I l(UPNO -
' 

pokoi z kuchruą ewent. sze mieszkanie. Ofertv 
na pokój do III p. Qfer pU;emne Biuro Ogło­
ty: Biuro O~łoszeń Piotr szeń Piotrkowska 116 
kowska 96 pod nr „53:>'5" p<>Q „5309" 

ZJEDNOCZENIE nr 2 ROBOT INŻYNIER. 
w Ł O D Z I, ul. KILI~SKIEGO nr 119 

OSTRZEGA przed nabyciem skra­
dzit:mej w dniu 25 sierpnia. 1955 r, 
muzyny do Uczenia. m a r k i 
„MELJTTA" nr 66537. 

198-0-K 

TREGRY 7 lub B cm UCZENNICĘ do wspól- =-----·-------------------------.. kupię Sasanek 5 (Rade- nego Pokoju prz:yjmi;>. 
gos~z) (5438 Gl Mielczarskiego 6 rri. 6 
--------r•-- LEKARZ poszukuje rue 

SPRZEDAZ ł krępującego pomiei;~­
czen.ia sublokatorskie~<> 
z wYgodami. Oferty Biu 

, 
wrzesniu zaczynamy We • 

nową Loterię Pieniężną 
KTO ZACZYNA GRĘ OD POCZĄTKU LOTERII 

' lEIHSllt \ 
Dr REICHER s.pec1ah· 
sta wenervczne. skórne. 
płciowe (zaburzania) 
B-9. 16-19. Piotrkow· 
oska 14. 5259 G 

Doc. dr W. PIASECKI 
laryngolog. NarutoWi· 
cza 39. Wznowił przyj~ 
eia 5230 G 
Dr LASZEWSKI skórne 
weneryczne 14-15. 17-
19.30. Armii Ludowej 27 
róg_ Narut.owicza __ _ 

Dr BIBERGAL specja­
lista weneryczne. skór­
ne 4-6. Piotrkowska 134 
Dr SOSIN rentgenoloii­
specialista. Prześwietle­
nia zdiecia. Gdańska 62 
LE,_1_5-::__,=.;17:__ ___ _ 
Dr KUDREWICZ spe­
cjalista - weneryczne. 
skórne 8-9.3-0. 3-5. uli­
ca 22 Lipca 4 

Dr ROZYCKJ specjali­
sta chorób kobiecych. 
akuszeria. niepłodność 
czwarta - szósta. Piotr­
kow&ka 33 5205 tj 

Dr MARKIEWICZ ;pP.-
cjalista skórne. wene-
ryczne. moczoplcio~. 
Piotrkowska 109-6. 

DO NABYCIA W APTEKACH 
I DROGERIACH MHD 

Ra z'1tE UWAGA! w cląiru 8 Ml• 
Dr WOYNO specjalista U_. . NUT wYkonuje ZDJĘ-
skórne. weneryczne, za- CIA DO LEGITYl\.fACJl 

~a7 ~~~7e·1~'i ~r~~~~:~~~ t:c~~ch~dte&aź.Au~:;:: 
16-18 · (5359 G) trówka l inna odzież _ kowska 199 5312 G 
PRZYCHODNIA LEKI\- nie przepuszcza wody 
RZY SPECJALISTOW (c:teszczu) PO zaimpre!(- PARYZANKA Artys.._ 
PIOTRKOWSKA 159 l_; nowaniu w zakładzie •r 
czy we wszystkich spE- przy ul. ~romskie~o. 75 czna Cerownia naprawia 
cjalnościach. wykonuje (w P?<'łworzu). Godziny garderobę bez ~Jadu. -
prześwietlenia serca, przyieć 15-18 Więckowsldei;ro 6-!! 
pluc. żoładka i zębów. ;-----------------.....; ..... _ 
Czynna godz, 8-20. Pro 
wadzi drui.ta przycho<i­
nlę dentystyczną przy 
ul. PRZĘDZALNIANEJ 
nr 86. czYnna godzina 
10-18 (1939 K) 

SPOLDZJELCZA PRZY­
CHODNIA LEK~1l'.l'Y 
SPECJALISTOW Lódź. 
Piotrkowska 3. poradv. 
zabiegi. zastrzyki. rent­
gen. Punktv Cl<'!Tltvstvcz­
ne GDA~SKA 111. PO­
f,UDNIOW A 3. Labora-

ZJEDNOCZENIE 
BUDOWNICTW A MIEJSKIEGO 
ŁODZ, ul. PIOTRKOWSKA. nr 55, 

DWA kUt'l<mY materiału ro OgłOl!zeń Piotrkow-
100 oroc. ubraniowel(o ska 96 pod „5324" 
braw-.ve11.o. szarei<o 01C_a"Ł DWA ookoje z kuchnią 
m'::~zyne do Dlsanla A~'.G z wygodami samodziel­
sp. zedam„ Cena .. Or"!i': ne. śródmieście zamie­
stępna. W1ad<>m<>5'c. t„yfa nie na pokói z :kuchnia 
~Marcma__!§__m._ I __ z WV!lodami. Ofert:v p1-
MOTOCYKL NSTJ 251J semne Biuro Odoszeń 
f6rriv sprzedam. Staii- Piotrkowska nr 96 pod 

ZWIĘKSZA SWOJE SZANSE W OSTATNIM CIĄGNIENIU ~ltch~ S~~:wlc~~~ 

przypomina, że stosownie do uchW'ały Ra­
dy Państwa 1 Rady Ministrów z · dnia 
14. XIL 1950 r. wmelkie zażalenia, odwo­
łania i skaiI'gi załatwia dyrektor lub •ego 
zastępca w poniedziałki lub we wtorki 
w godz. od 14 do 16. Jeśli w poniedziałek 
lub we wtorek przypada dzień wolny od 
pracy, dniem przyjęć jest najbliższy dzień 
powszedni tygodnia. 

"" 55 m. łS (5256 -:;) „4947" 

• 

1969 'CWIARTKA LOSU U ZŁ. CAŁY LOS 60 ZŁ. leczerue radem Naruto-
1985_K wicza 'i5b. Spółdzielnia ..• ..,...,„,_..., ____ ._._,._....,,.... ______ _,, __ ..., ___ _,_. .... ...-;.;;.;;...;;...;.;czynina od 8-20~·~~:;--~~~~~~~~~~~==========::=::.I 

ŁóDZKl EXPRESS ILUSTROWANY Dl' 213 (626) i 



SPORT ~i:l•J~~I SPORT 
1 

Włókniarz Jeszcze n1e stracił sza os 

Zmiana. na 
.... •• 

POZYCJI leadera 
Nie da się porównać meczu z Gwardią 

do spotkania Włókniarz CWKS 
Trener Brzozowski w roli dobrego stratega 

Z 30 tysięcy widrzów obec- wej grze. Polegał on na tym, że dzi miało udzielić bezpośrednie 
nych na meczu war~w- Gwardia, dając skrzydłowymi porównanie obu uczestników te­

skim Włókniarz - · Gwardia, Jezierskiemu i Krajewskiemu go meczu. Wydaje stlę, że ani jc­
przynajmniej jedną trzecią sta- niemal pełną swobodę ruchów den, ani drugi. Szymborski me 
nowili łodzianie. Pociągi popu- za.asekurowała Maruszkiewicr.a wyleczył kontuzji i to go uspra­
larne i sznury samochodów do- tak, iż środkiem pola nie nual wied:liwia, z Hachork:iem n'lt<>­
wiozły do stolicy rek.ordową nikt prawa podejść pod bramkę miast świetnie sobie radził Jan­
ilość kibiców, którzy uważali za St.e:faniszyna i od<lać str'Zału. czyk. najlepszy gracz tego me­
swój obowiązek moralny pe>- Manewr 1leln z jednej strony dO-: C2lU, który nie prnejdzie do hi­
orzeć dop.i!ngiem ulubieńców w bry, z drugiej - gdyby pr2leeiw storii. 
rozgrywce decydującej :nie tylko nik po.laJpał 'się w porę w jaką Obu renoonowa.nych kierowni­
o pierwszym miejscu w tabeli, to pułapkę go wciągają - mógł ków napadu zdystansmvaJ mło­
lecz - kto wie - może i o wy się łatwo okazać zgubnym w skut dziutki Krajewski, który z mc­
niku końcowym tegoroc:zmej ba- kach rozwiązaniem. Ale pr:z;ed czu na mecz gra lepiej i któr~ 
talii mistrzowskiej. Czy trzeba I rozwiązaniem takich problemów mu ta pozycja bardziej odpowia 
lepszego dowodu przywiązania Włókiniarre rzmykle czują się bez da, niż gra. na skrzydle, zwłasz­
kibiców do swojej drużymy? radni jak dzieci. cza lewym. Krajewski i Koi-

A mo7.e wejdalie.„ OMńe skapituluje Stefa.ni.szyn.._ Piłka bi~ głową przez Soporka. ugnęzla 
niestety, w ręk:aeh bnmkana Gwa.nlii. 

Dramałyll'Zllej wałee SoPM'ka z niewidocznym na zdjęciu Ste faniszynem przygląda.ją się Pl-
la.rski (Z lewej) i s~ (Z prawej). Fot. Arsen 

PillcaTslde ..._ być albo Die być Nimf.ety, aJl:ak nie potrafi! do- miński byli jedynymi niebez-
- drużyn Warszawy to znoozy I stosować się do nowyt:h warun-1 pieozn.ymi strzelca.mi dla Stef-v­
Gwa.rdii i PolODll"i, która. jedno- ków i a.ni na jotę nie zmie:lil niszyna. 
cześnie stawał.a. do walki z Bzu- swojej gry. A wystarczyło, żeby Powoli upływlaly ostatnie mi· 
rą Chodaków o pierwsze miejsce skrzydłowi zaczęli oddawać pła- nuty tej bezbarwnej gry, za.­
w IIl lidze, ro wyzwanie rz;uco- skie cen.try na ustawiOl!lych nie- m.ilk1:i kibice Włókniarza, ch<>­
ne p:rzeeiwnikOllD. co w tyle Pilarskiego i SoporJm, ciaż te!'az drużynie był bardziej 

Kibice łócracy zdawali sobie bo to była w podobnych okolicz pot!'2ebny doping. Może gdyby 
spra.wę z tego, że Wlóki:niai'Z nościa~h jedyna ~ na. u- u.słyszała on« okrzyki zachety, 
staje pt"2led bardro trudnym za- mieszczenie choć raz pilld w si.at :aerwałaby się jeszx:ze do ataku, 
da.niem, a jednak nie mąciło to ce Gwa;rd'zi:stów. Tymczasem, mOIŻe końcowy wysiłek przy bar 
ich pogodnego n.a.stroju. Nie do- jak na prrekór, obaj skrzydłol1łi ńziej :rozważnej grze zamieniłby 
pusz.cza.no myśli o możliwości oddawali długie centry górą, porażkę na remis. Ale widocz­
prmgranej - wierzono głęboko, które me zastając łączników .1a nie wszy.scy mieli dosyć tej szar 
że nasi chłopcy nie zawiod:ą. potzycji stawały się łupem operu panj;ny i z utęsknieniem oczeki­
Przecież tak dobrze zagrali z jącego na przedpolu bramkowym wali jej zakończenia. 
Lechią„. Ani n.a chwilę nie mil- Stefaati.szyi!l.a. Tylko przy grze Z okien wagonów pociągów od 
kły rorz;mowy na temait ewentual szybką piłką można. było w z:ir- wożących zawiedziOl!lych kibj­
nego wy:ni.ku, bo o c:zym to mó- ryglowanym przedpolu bramko- ców do Lodzi długo rozlegał się 
wić mogą kibice w podróży jak wym Gwardii zna.leźć jakąś lu- smętny śpi.ew: 
nie o ro~?... . . kę. !!~? się .t.o ~ Soporkowi, Włókniarzu, r:r;y ci nie żal 
()_Ptymi~ ł~ spotjk:a}. się a P~zrueJ Kra.Jew.sk.iemu, gdy za. Oddanych dwóch punktów 

z me mrueJ optymistycmynu na stąptł Szymboll"Sk.iego na środku Gwardii 
strojami warszawian, t.oteż na ataku. ••• 
ulicach na każdym niemal ~ Nie odbiegniemy cllyba dale- .. N~ pocie.s~e ~emy ?Il• 
ku toc.:z;yły się gorące dys<kusie. ko od prawdy, jeżeli powiemy, 1z rue wydaJe się, zeby p01rażka 

Ligi 
w 

piłkarskie 
cyfrach 

I LIGA. Lechia (Gdańsk) 
CWKS 0:1, Górnik {Radlin) 
Garbarnia 1:0, Gwardia (Kra­
ków) - Stał (Sosnowiec) 0:0, 
Kolejarz (Poznań) - Gwardia 
(Bydgoszcz 2:2, Gwardia (War· 
szawa) - Włókniarz (Łódź) 1:0. 
Mecz Ruch - Polonia (Bytom) 
nie odbył się. · 
l. Gwardia W-wa 15 20 
2. Włókniarz 15 19 
3. CWKS 15 18 
4. Stal Sosn. 15 17 
5. Gwardia Kr. 15 16 
6. Garbarnia 14 14 

N le takiej Jnauquracji oczekiwa-
liśmy od łódzkich pięściarzy . 

Paradoks niewątpliwy: po Gwar­
dii, której wynik 6:14 w Ziębicach 
nie nasuwa nikomu wątpliwości co 
do aktualnego ukladu sił obu dm· 
tyn, więcej się spodziewamy w 

c1ąqu całeqo sezonu nil po Włok· 
niarzach. Był mołe doza gorycLy, 
iaką obdanamy tych ostatnich, 
1esl wynikiem bezpośredniej icn 
obserwacit, podczas gdy o Gwar· 
dil doniosło tylko radio, 1 to 1ak 
don!osio lale o tym na innym 
mie j~cu}. 7. Lechia 15 13 

8. Koleji'lrz Pozn. 15 12 
9. Polonia Byt. 14 12 

10. Ruch 13 12 

32:20 
20:13 
29 :13 
14:10 
20: 18 
14:17 
13:12 
15:19 
18:24 
12:18 
11 :21 
11:24 

\•'lóknlarz niewiele wniósł na 
Trójmecz lekkoatletyczny rinq po kilku miesiącach odpoc1yn ---------------1 ku i lizania rnn poniesionych w 

11. Gwa:rdia Byciq. 15 12 
12. Górnik Radl1n 15 11 

li LIGA. Górnik (Bytom) -
Budowlani (Opole) 0:1, Górnik 
(Wałbrzych) - AKS 4:0, Gwar. 
dla IKielce) - CWKS (Kra­
ków) 0:2, Cracovia - Sparta 
IW-wa) 0:1, Tamovla - Polo­
nia (Leszno) I :O. Pozostałe dwa I 
mecze nie odbyły się. 

I. Budowl. Opole 1 ~ 24 35:22 
2. Cracovia 16 22 26:11 
3. Górnik Zabrze 14 21 28:7 
4. CWKS Bydq. 15 18 25:15 
5. Naprzód 15 18 19:12 
6. Górnik Wałb. 16 17 24:24 
7. CWKS Krak. 16 16 37:21 
8. Sparta W-wa 16 16 19:29 
9. AKS 16 15 22:27 

10. Gwardia Kie!. 16 12 18:34 
11.Stal Gdańsk 14 11 18:15 
12. Polonia Leszno 16 10 11 :22 
13. Górnllik Bytom 16 9 15:22 
14. Tamovia 16 9 10:46 

Polscy iuniorzy 
zdystansowah 
CSR i Rumuni~ 

Drugi dzień lekkoatletycznego 
tr:ójmec:zu juniorów CSR - Hu­
rnunia - Polska zakończy! SJę 
pełnym sukcesem drużyny pol­
skiej. Polska zwyciężyła zarów­
no w konkurencji junicrek -
92 pkt. przed Czechosłowacją -
71 pkt. i Rumunią - 66 pkt., 
jak i w k()(!'l}{urencji juniorów -
150,5 pkt., przed Czechosłowacją 
- 133 pkt. i Rumunią - 123,5 
pkt. 

W ciągu dwu dni zawodów u­
stanowiono 25 rekordów krajo­
wych (8 Pol.ski, 6 Cze.choslowacJi 
; 11 Rumunii). 

'Szachiści 
zakończyli 

ublcglym sezonie. Widał jednak 
te obrażenia 1eszcze nie dość za· 
bliiniły się , bo prteciw niedt1elne­
mu przeciwnikowi - Cracovii -
qospodarze stawili się . . . w ósem· 
kę. No, jeśli już nd początku se· 
zonu wystawia się .li pięściarzy, to 
czego mo.<ua spodziewać s:i: po 
Wlokniarzu za kilka tygodn1i 
Mało da nam przegląd wag, al~ 

mimo to spróbujmy qo sporządtic. 
- Mucha - Anielak jest nadal 

niezawodny. Styl w jakim w cią 
gu 2 minut „wykończył" swego 
przeciwnika, pozwala byc pewnym. 
że w tym sezonie będzie on pod· 
porą zespołu. To samo da się po· 
wiedzieć o Kargierze. W piórko· 
wej pneciw wlcemlstn.owi Polski 
Boc1arskiemu (CJ wystawiono Le­
wandowskiego. Czy zawiódB Nie, 
absolutnie\ Po prostu nie można 
od niego na razie więcej wymagać. 
Boczarski pokazał caty swój wy­
soki kunszt. Po krótkim czystym 
sierpie na szczękę, Lewandowski 
pada na deski. Przytomnieje do· 
piero w przerwie, ale w Hl run· 
dzie, jak huragan naciera na B,o­
czarskiego, ambitnie finiszując. 
Wy!Jrał Boczarski. 

III LIGA. Włókniarz (Pab.) 
- Unia (Pionki) 7:0, Sparta 
(Pab.) - Concordia (Piotrków) 
0:1, Włókniarz (Zgierzl - KS 
im. 9 Maja 2:1, Lechia (Toma­
szów) - Radomiak 0:0, Sparta 
(Ł) - Stał (Starachowicel 2:7, 
Stal !Skarżysko) - Kolejarz {ŁI 
3:2, Stal (Radom) - Skra (Czę­
stochowa) 4:2. 

Dobry mateńal przedstawia „tek 
ki" lrgang, chociaż i on jest je· 
szcze cbaotyc~ny. W lekko-pólśre­
dniej prawdziwą rewelacją był mJo 

drużynowe dziuiki Cichor. Walkę z rutyno· 
wanym Domino rozwiązal nieźle 

1. Wlókn. Pab. 22 
2. Kolejarz Ł. 22 

34 71:13 
32 49:19 
31 53 :33 
26 St :32 
24 31 :35 
23 41:31 
23 47:42 
23 32 :49 
21 41 :46 
20 31 :51 
18 24:40 
13 33 :60 
10 20:47 
10 18:4& 

ml.strzosiwa Polski' taktycznie. ale w pewnym momen-
·' cie drugleqo starcia zabrakło mu 

3. Stal Radom 22 
4. Stal Starach. 22 
5, Włókniarz Zq. 22 
6. Skra Częst. 22 

We Wrocławiu :>:akończyly się i k?ńc_ząceqo ataku, który móql przy 
sza howe drużynowe mistrzostwa I n1eśc mu sukce~ pr~ed czas_em. Ci· 
p 1 cki chor po odpow1edmm szlifie kon-
0„~u~har zdobyła drużyna AZS dvcyjnym. I technicznym lszczeg?ł 

7. Stal Skarżysko 22 Gl . · , · t · · ierw me zwarcie) oraz po nabranm 
uwic.e •. z.a1mu1ąc w urmeiudp • ..,,S większej rutyny, będue ntewątpli· 

sze m1e1sce - 17 pkt . prze .... ,., . · 11 · · b k 
Warszawa _ 15 pkt. Dalsze miejs wie 1ednym z na1s. meiszyc: pun 
ca 3) Start Sta.linoqród, 4) AZS tów .zespołu. W po~śred~1e.1 I śre­
Wrocław. 5) Sparta Kraków, 6) dn~e1. gospodarze me m1el.1 zawo· 
Włókniarz Łódź. 7) Kolejarz Kra- dmkow, a w dwóch najcięższych 

8. Lechia Tom. 22 
9. Radomiak 22 

10. Concordia 22 
11. Sparta Pab. 22 

ków 8) Warta Pozn a11. 9) Start wagach... . . . s ' · 10) AZS Kraków 11) Zanim Jednak mieliśmy nleprzr 

12. KS im. 9. Maja 22 
13. Unia Pionki 22 
14. Sparta Łódź 22 I zczecm! . • jemność oqłądać zakończenie spot 

~======~======~_:S~pa~r.'.:'.ta:_:S::k~a~rz~y~sk~o:_. :-------- kania, miłym zaskoczeniem była 

„Rozdwojony" Szymkowiak 
Debisz znokautował Walaska, 

a Walasek .•• Debisza 
Każdy szanujący się kibici A gdy o godz. 22 w ogólna· 

sportu w niedzielę wzbogacH polskich w~~omościa.ch .sp07· 
swe fachowe wiadomości po towych lcibice uslyszeh, że 
wysl1Lchwn,iu transmisji z na.?- drużynę CWKS . (?ra.la w 
ważniejszego meczu pilkar- Gdansku) od parazki urato­
skiego Gwardia - Wlóknicirz. wal bramkarz S z Y m ko­
Kibice wiedzą, że Gwardzi- w i a k, że S z Y m ko w i a k 
stów w branu:e reprezentuje był bohaterem tego spotkania. 
Stefaoozyn, że gra w tym ze- - zdębieH zupeln.ie. 
spale dość długo, i że grał w Nie jest to, niestety, odo­
nied.zieLę. I jeszcze jedno wie sobniany wypadek. W wiado­
tenże kibic - Szymkowiak, mościach z b()lkS1.L: (Sparta 
reprezimtant Po'lslci. występuje Ziębice - Gwa.rdia Łódź 14:6) 
w drużynie CWKS. O błyska- Debisz wedlug ra.dia z n o­
wicznym przejściu Szymka- ka u to w al w II rundzie 
wia.ka do GWardii dowiedział Wala.ska. Co najmniej 100 ty­
się z radia. sięcy Łodzian pods koczyw w 
Taką pomyłkę można by Wfl tym momencie przy gl;ośni­

ba.czyć, ale gdy po pięciu. k<M:h. Czyżby sen.sacja? ! ! ! 
dziesięciu, piętnastu minutach 
gry Pilarski, w ujęciu spra­
wozdawcy radiowego, strzeLa,l 
do bramki S z y m k o w i a k a, 
a ten Likwidowal niebezpiecz­
ną sytuację, zaiczę'Ło to zakra­
wać na niesmaczny kawał. 

postawa lekko-średnleqo Maków­
ki. Łodzianin jest jeszcze dość su 
rowy technicznie, ale niesłychana 
ambic\a ~\lta"Wiła, te w ci?f u 
dwóch rund zarobił dość dużą prze 
wagę, dając jednak w III rundzie 
swoją defensywą szanse Błasia­
kowi (C). Remis jest dobrym po· 
czątkiem łe!lorocmej kariery Ma· 
kówki. Waszczuk w półciężkiej 
wyqral, ale ie110 zwycięstwo ze 
Słilbiutklm przeciwnikiem nie ma 
prawie żadnej wartości. W rięż· 
klej walka była parodią boksu. 
Gampe zastąpił Jaskółę, ale takle 
zastępstwo nie cieszy. 

Ogólny wynik 10:10 fest mini· 
mum możliwości łodzian. Taka lor 
ma I taki skład nie wróżą sukce­
sów w dalszych spotkaniach. 

J. SZEL. 

Kuc nadal 
w wielkiej formie 
W Moskw.ie rozpoczęły 5ię mi· 

strwstwa lekkoatletyczne tu1a 
sta, wchodzące w skład 1 Sparta­
kiady stolicy ZSRR. W pierw­
szym dniu zawodów znowu świe· 
tną formę wykazał Kuc, przebiega· 
jąc 5.000 m w 13.57,8. 
Mecz lekkoatlety=y Anglda -

. Francja, rozeqranv w Bor­
deaux, zakończył się zdecydowa­
nym zwycięstwem Anglików: w 
konkurencji mężczyzn 126:85 pkt„ 
w ko.nkurencji kobiet 60:46 pkt. 
f OO tys. widzów 7.gromadz.il w 

- Na dwoje babka wróżyła - że wspa.ni.ala. obrona. przez Ste- war&Za~a prz;esą~~ o l~ie 
słyszało się glosy mniej zaślepi<> fa.niszyna główki Soporka była ~1:1 nustrza 1:'0 ll?ki, ~ ~e 
nych. - Na troje - poprawiali decydująca dla. wyniku za.wo· się. J~ znueruć .moo:e, 1 ze 
inni, mając na myśli możliwosć dów. Od tego momemu a.taki lol Wlokniar~ ma powa~e S>zalilSi; 
remisu. Słowem, zdania były po dzi.a.n st.a.wa.ty się bardziej a.ne- odzy~a uti:aco~eJ c:ooł~eJ 
dzielone, a skala rozpięto:lci miczne, a po pr:rerwie przysl<l- poe;ycJ1 w tabeli nnstr:wwskteJ. 
pr:.ziewidywanych wyników ol- wiowy już brak kondycji spowo- K. ROZMYSI,OWICZ -------------
brzym.ia - od zwycięstwa Włók- dmvaJ por~ę. do której w du­
niarza 4:1 do prnegranej 2:5. żej m.ierne przyczynił się Ba-

A gdy po wiadomościach 
~partowych pod.ano jeszcze 
raz wy:niki spotkań pięściar­
skich w II lidze dowiedzieliś­
my się, że to Walasek z n o­
k a ut o w a i Debisza to II 
ru:ndziie. 

Mediolanie mecz pi/kanki 
FC Wlano - Dynamo (Moskwa) . 
Spotkanie zakończyło się 2.decvdo 
wanym zwycięstwem drużyny ·ra­
dzieckiej 4: 1. 

Ten sam stadion, niema.I te sa rrun, dając zbytnią swobodę. r1:1-
me waJl'UD:kJ i takla sa.ma. sta.wka., chów pilnowanemu pr.z.erz; siebie 
jak w pamiętnym spotkamu z skrzydłowemu. Właśnie z jednej 
CWKS, a jakże inna. gra.! Przed z oan:tr . z prawego skrzydła 
dwoma miesilłCADli poo;iom prze ~szkiewicz zdobył głową .. XWY_­
ciwnik.ów uspra.wiedliwtia.ł za.j- c1ęsiką br~ę dla Gwa~u. K~­
mowa.ne przez nich wysokie Io- b1ce Wlókmarza zamarli. Nie 
katy w ta.beli, tuta.j ••• tutaj poza m?gli ~ozwruec jak ~zkie­
pierwszą polową, w której Włók V.'1CZ ~J.ąc na k:aTku az trzec~ 
ni.am wznosił się na pewne wy- p;zec1wników d~ d<;> tej f!}~ 
żyny, dokumentu.ią,c, iż jest ze· ki. Co w J:ym ~omen?~ robrn 
społem techniil'llllie lepszym, nie ~· .Jan~yk l St~oj Prze-
barom było na oo pa.trzeć. c1ez byli tuż obok mego. 

Mecz nosił wyraźnie cechy I tera.z zaczęła się gra na 
twardej walki o punkty nai'zu..:o czas. A Gwardziści sztukę tę do 
nej i konsekwentnie realiz<>wa- prowadzili do perfekcji. Jak w 
nej pr2l0Z Gwardię. Trneba przy- koszykówce - byle nie stracić 
mać, że trener Brzozowski u- pilk:i. O grze nie było mowy. 
mie nastawiać swoją drużynę i zwłaszcza, że łodzian nie stać 
ża.skoczyć prreciwm.i.ka jakimś już było na szybką grę. Po pro 
manewrem taktycznym. Manewr slu nie mieli na to S'il. 
stosowam.y w meczu z Wlóknia - Kto okaże się lepszy: Szym!:>or 
rziem był w swoim założeniu ski czy Hachorek? Kto bardziej 
dość prosty i łatwo go było roz- zasługuje n.a miejsce dy;ygent:i. 
szyfrować po kilkunastominuto ataku w reprezentacji? Od~e 

Złapał, a. wszySAJy kibice p,rzy byli z ł'..odzi na mecz z Gwar­
dią, byli prawie tego pewni, że Szymborski tym ra1Z.em u­
przedzi Stefa.niszyna i Włók:tia.1'2 me sAraci pozycji leadera. 

Fot. Arsen 

Wraz z De-biszem 100 ty.'l'ię­
cy liodziam. zostaw zrwkau,to­
wanych. (s) 

Ruch z Gwardii 
pierwszy na mecie 

Czterdańestu kiolarzy startowało 
na aut<>Strad.zrie warSZdwskiei w 
wyścigu propagandowym. Zwycię 
żył n.a dystaJDsie 30 km Ruch z 
Gw.ardni w czasie 42,06. Drugie 
miejsce zajął jego kolega klubowy 
Izydarc.zyk, a na trzecim miejscu 
był Grus7lke z Włóknd<JiiZa. 

Wyścig ten obudził duże ~.te­
reoowame. Na całej trasie zgro­
maid:rone były tłumy widzów. Naj 
bli.Uzą 00npre:zą kolarską w Łodzi 
będzie teraz mecz tmowv. orgdlli· 
zo.wanv µraez Gwardię międlzy re­
prezientac.)ami Wamzawy i Łodzi. 
Zarwoov odbędą się 14 bm. 

Byl to rewanż za ~ w Mo­
skwie w ub. miesiącu, kiedy to 
Milano 'P'Qikonalo DY'llaano 4 :2. W 
dni.u 8 bm. Dynamo !Jl"3. drugie 
spotkaltl.ie we Florenqji. 
.N a zawodach lekkoatletycznych 

w KolOirii Fuetterer poprawił 
o 0,2 sek. własny rekord Europy 
w biequ n.a 200 m, uzyskując świe 
tny wvni!k 20,6, a Steines wyrów· 
nał rek-0<rd Europy Litujewa (ZSRR) 
na 200 m ppł. - 23,5. 

CWKS (Bydgoszcz) 
na 
w 

targach 
Lipsku 

Z okazji otwarcia Jeislienn-ych 
Targów w Lipsku r~ano w 
rt\edzielę 4 bm„ na stadionie hn. 
Bruno - Plache, międzynarodowy 
mecz piłkiarski, w którym Il-ligo· 
wy CWKS (BydgOSZICZ) pokonał re 
pre2lelltaoję Lipska 2:1 (0:1). 
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